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Nr 259 (1184) 


Proces bandy Rajka 


—to sąd nad trockistowską szajką Tito 


Zeznania wspóloskarżonych odsłaniają mechanizm 
. — niesłychanych aktów zdrady i prowokacji 


BUDAPESZT (PAP). — Na po- 
czątku poniedziałkowej rozprawy w 
procesie Rajka i jego wspólników pro 
kurator zadawał pytania oskarźone- 
mu BRANKOWOWI. 

Prokurator: Czy wszyscy członko- 
wie jugosłowiańskiej IX misji woj- 
skowej oraz w ogóle dyplomaci jugo- 
słowiańscy mieli za zadanie zajniowa 
nie się działalnością szpiegowska? 

Brankow: — Większość członków. 

poselstwa i innych oficjalnych przed 
Pia wiciój Jugosławii rzeczywiście 
tym się zajmowała. 

Prokurator: Czy poza wspomnianym 
już przez pana w toku zeznań wy- 
padkiem por wania Lubicy Hribar 
znane są również panu inne podobne 
wy padki? 

BRANKOW: — Tak jest. W stycz- 
niu 1947 roku uprowadzony został 
Mikuła Ferenc, prawdopodobnie w 
wozie dyplomatycznym, przy czym 
porwanie to zorganizował Czaczino: 
wie, 
Węgry, lecz w Belgradzie zmuszono 
„go do podpisania deklaracji w spra- 
wie współpracy na rzecz UDBA. 

Prokurator: Czy podobna dzinłal- 
ność szpiegowska ze strony Jugosło- 
wian prowadzona była również w in- 
nych krajach demokracji ludowej? 

Brankow: Tak jest. Podobne in- 
strukcje otrzymali również szpiedzy 
jugosłowiańscy w' Albanii, Bułgarii 
i w Polsce. Przypominam sobie, Że 

Rankovicz był niezadowolony z robo- 
ty wywiadowczej na Węgrzech, pod- 
kreślił natomiast większą. ruchliwość 
wywiadu w Czechosłowacji. 

Zapytany dalej przez prokuratora 
ò instrukcje otrzymy wane od Ranko- 
vieza, Brankow „wyjaśnia, że Ranko- | 
vicz kazał mu osobiście werbować 
przede wszystkim. tych, którzy służy- 
li w armii Horthy'ego i tych, którzy 
skompromitowani byli współpracą z 
Szalasim (szefem faszystowskiego 
rządu węgierskiego u schyłku wojny) 


„Pouczałące* metody 


Tacy właśnie ludzie — stwierdza 
"Brankow — byli najlepszymi moimi 
awentami. Wiedziałem też, że byli 
oni w swoim czasię agentami gesta- 
po. RANKOVICZ UWAŻAŁ ŻE ME 
TODY GESTAPO SĄ BARDZO PO- 

CZAJĄCE. 

Charakteryzujące Rankovicza Bran 
kow przytoczył niezmiernie ciekawy 
fakt, Oto podcząs wojny grupa par- 
tyzantów, wśród których znajdował 
się Rankovi ieg, wpadła w ręce Niem- 
ców. Wszyscy partyzanci zostali wy- 
mordowani, Jedynie Rankovicz wy- 
szedł cało. Oskarżony już wtedy od- 
niós! wrażenie, że — jak się wyraża 
— Niemcy „zorganizowali“ dla sie- 
be R.akovicza. Brankow zeznaje 
również, że w r. 1942 TITO PERTRAK 
TOWAŁ Z NIEMCAMI W SPRA- 
WIE EWENTUALNEGO ZAPRZE- 
STANIA WOJNY jeżeli Niemcy da- 
"dzą mu wolną rękę co do sforinowa- 
nia rządu. O pertraktacjach tych, 
które Tito pszerwał w 1943 roku, w 
związku ze zbliżaniem się Armii Ra- 
dzieckiej, mówiono wiele wśród par- 
tyzantów jugosłowiańskiech, 

Ludzi, którzy o tym wiedzieli, wy- 
syłano następnie na najniebezpiecz: 
niejsze odcinki frontu, gdzie ginęli 
setkami. 

Po uzupełniających zeznaniach 
Brankowa, tajk oświadezą na pyta- 
nie prokuratora, że węgierska grupa 
trockistowska we Fragcji współpra- 
cowała ściśle z takąż  jugosłowiań* 
ską grupą, która była najliczniejsza. 

Następnie na salę wprowadzony zo 
stat czwarty 2 kolei oskarżony Tibor 
Szónyi, b. kierownik wydziału kadr, 
Węgierskiej Partii Pracujących. 

Na pytanie przewodniczącego Ti- 
bor Szónyi oświadcza, że przyznaje 
się do winy w całej rozciągłości. 
Szpiegiem amerykańskim został jesie 

* nig 1944 r, 


Mr Allan Dalles 
i jego agenci 


Wśród przebywajacych ‘am enii 
grantów — trockistów wywiady a= 
aerykański i angielski rozwinęły o- 
ywioną działalność. Na czele Ame 

kiego Biura Wywiadu Siate 

SS) stał wtedy Alan. Gal 


wę „rm "y 


ieżnega 
a Wsostalniyi fazie wal 


Po tygodnia Mikuła wrócił na 


on sobze sprawę z tego, że wyzw5le- 
nie krajów środkowo - europejskich 
a przynajmniej większej ich części. 
będzie dziełem Związku Radzieckie 
go. r 

Allan Dulles postanowił więc 
zwerbować sobie agentów do roho- 
ty w tych krajach spośród clemien- 
tów trockistowskich. Głównym jego 
Avspółpracownikiem w tej akcj: był 
Noel H. Field, obecny sekretarz 99- 
selstwa jugosłowiańskiego w Buka- 
reszcie Misza Lompar, który już 
wtedy był szpiegiem amerykańskim 
4 konsul jugosłowiański: w Marsyl:! 
Latinowicz. 

Amerykanie kontaktowali się rów 
nież z innym: grupami emizranck:- 
mi. 

Wiem na przykład — oświań- 
cza oskarżony — że pozostawali 
oni w kontakcie z grupą emigran 
tów czeskich. na czele Xtórej stał 
niejaki Pawlik, z drobną grubą 
"Niemców, której przywódcą był 
niejaki Politzer, oraz z grupą €- 
migrantów Polaków. 

Oskarżony spotykał się później z 
Dułlesem. Ten ostatni oświadczył 
mu bez ogródek, że w krajach wy- 
zwolonych przez Związek Radz:ec- 
ki partie komunistyczne odgrywać 
będą decydująca rolę, wobec czeżo 
— jak podkreślił Dulles — szo eazy 
amerykańscy muszą starać się da- 
stać do tych partii. Rozmowa ta mia 
ła miejsce w fistopadzie 1934 roku. 
Nie było między n:mi różnie poti- 
tycznych. 


Stałv „łącznik* 
między Tito i Dullesem 

Z kolei Szónyi, na pytanie przewo- 
dniczącego udziela wyjaśnień w spra 
| wie roli Lompara: 

— Wiedzieliśmy, że Lompar już w 
1944 roku był łącznikiem między Tito 
a Dulłesem. Chodziło o to by Tito ode 
grał na Bałkanach główną rolę w ak 
cji przeciwko ZSRR: 

Na. dalsze pytania przewodniczące- 
go Szónyi wymienia skład grupy któ 
rą zorganizował: 

W końcu 1944 roku opowiada 
oskarżony — Lompar wręczył nam 
wszystkim dokumenty, które byty 
wystawione na nazwiska oficerów ju 
E gosłowiańskich, jak również list do 
ministra spraw wewnętrznych w Bel 
gradzie stwierdzający że jesteśmy 
agentami wywiadu amerykańskiego. 
Field dał nam na drogę 4,000 fran- 
ków szwajcarskich 1 przygotował nie 
legalne przekroczenie granicy szwaj- 
carsko - PDA K 


W Marsylii u konsula jugosłowiań 
skiego Latinovicza wręczono nam dal 
sze falszywe dokumenty i list do mi- 
sji jugosłowiańskiej w Bari. Latino- 
Vicz skontaktował nas z amerykan- 
ską misją wojskową. Otrzymaliśmy 
od niej specjalny samolot, którym u- 
daliśmy się do Belgradu. Tam zgłosi- 
liśmy się do niejakiego Kovaczewicza. 
Otrzymaliśmy od „OZNA“ samochód 
i oficera do dyspozycji. Przez Nowy 
Sadi Subotice przybyliśmy na Wę- 
gry do Szegedynu, gdzie zniszczyliś 
my nasze dokumenty. 

Przewodniczący: A zatem stwier- 
dza pan, że między wywiadem amcrv 


kańskim a jugosłowiańskim  istnial 
ścisty kontakt? 
Oskarżony: Tak jest. Wszyscy Ju- 


gosłowianie, którzy udzielali nam po 
mocy wiedzieli doskonale, że jesteś- 
my szpiegami amerykańskimi. 

W jugosłowiańskim minister- 


wszelki materiał przeznaczony dla 
Amerykanów przekazywał kiero- 
wnikowi jugosłowiańskiej -misji 
» wojskowej w Budapeszcie Ciemi- 
łowi dla przekazania Dullesowi. 
Czasami kontakt między nami 
był tak ścisły, że trudno było ZO: 
rientować się gdzie kończy się wy- 
wiad amerykański a gdzie zaczy- 
na się jugosłowiański. 


| Proces Rajka — przygwożdził trockistowskich zdrajców kliki Tita ł ich 


mocodawców amerykańskich 


A {Z prasy) 


Wzrastająca drożyzna w Anglii 


wzmogła walkę robotników brytyjskich 
o podwyżke płac 


LONDYN (PAP) — Kolejarze 
londyńscy postanowili, począwszy od 


stwie Spraw Wewnętrznych w Bel |, środy, zwolnić tempo pracy, celem po- 


gradzie oświadczono mi, 


abym | parcia żądań związku zawodowego 


Stała wartość złotego polskiego 
wobec dewaluacji w krajach marshallowskich 


Oświadczenie Ministra Skarbu 


WARSZAWA, (PAP) — 


'browski złożył przedstawicielowi 


następujące oświadczenie: 


Minister Skarbu Konstanty Dą- 


Polskiej Agencji Prasowej 


W związku z dewaluacją funta i szeregu innych walut kra- 


jów kapitalistycznych stawki przeliczeniowe dla dewiz: tych 
"krajów zostaną odpowiednio obniżone. 


Narodowy Bank Polski oraz inne banki dewizowe otrzy- 
mały polecenie stosowania przy kupnie funta ang. zamiast do- 
tychczasowej stawki złotych 1.608 za 1 funt angielski stawkę 
złotych 1.117 oraz przy sprzed aży zamiast zł 1.616 stawkę zł 


1.123. 


Również stawki przeliczeniowe dla innych walut zdewalu- 


owanych zostaną odpowiednio 
konanych dewaluacji, 


obniżone i, dostosowane do do- 


Decyzje powyższe są konsekwencją systematycznie prowa- 
 dzonej przez Rząd Polski polityki stałej wartości złotego pol- 


skiego. 


ZŚRR wniesie swój wkład 
w dzieło umocnienia ONZ 


NOWY JORK (PAP) — Minister 


Spraw Zagranicznych ZSRR, 


po przybyciu do Nowego Jorku, złożył na lotnisku dziennikarzom 


następujące oświadczenie: 


„Wstąpiwszy na ziemię amerykań- 
ską, chciałbym przede wszystkim 


Togliati pietnuje rząd de Gasperi'ego 


RZYM (PAP) — es sekre- 
tarz Włoskiej Partii Komunistycznej 


= Togliatti wygłosił w Novara prze 


mówienie, w którym stwierdził, że 


dni rządu de Gasperi są. policzone. 


Mówca napiętnował zagraniczną 
politykę rządu włoskiego, zaznacza- 
jąc, że jest ona. całkowicie podpo- 
tządkowana imperializmowi amery- 
kańskiemu. Rząd chrześcijańsko-de- 
mokratyczny — oświadczył Togliatti 
— wciąga kraj na drogę polityki 
awantur i katastrofy. Musimy do- 
prowadzić do tego, by rząd zmienii 
politykę zanim będzie za późno. 

Togliatti zapowiedział, że Włoska 
Partia Komunistyczna przedstawi w 
najbliższym czasie w parlamencie 
projekt reform ustrojowych i gospo- 
darrzych oraz zmiany dotychczaso- 
wej polityki zagranicznej. 

Ne wiązując do ataków reakcji wło 

iz minie:rem Scelba na czele na 


Partię Komunistyczną, Togliatti 
stwierdził: „Ci, którzy przypuszcza- 
ją, że uda im się zlikwidować potęż- 


ną dwumilionową Włoską Partię Ko- 


poważny 


munistyczną, popełniają 


błąd." 


W KILKU WIERSZACH 


SZYKANY RZĄDU JOSHIDY 

MOSKWA (PAP) — Według do- 
niesień z Tokio, rząd japoński i ame 
rykańskie władze okupacyjne podję- 
ły jeszcze ostrzejszą akcję, której 
celem jest ograniczenie pracowni- 
ków japońskich w prawach demokra- 
tycznych. 


OŻYWIONA DZIAŁALNOŚĆ TOW. 
PRZYJAŻNI CHIŃSKO - RADZIEC- 


KIEJ 
PEKIN (PAP) — Jak podaje A- 
gencja Nowych Chin, w licznych 


miastach Mandżurii rozwija się ży- 
wa działalność towarzystw przyjaź- 
ni chińsko-raczieckiej. Towarzystwo 
w Mukdenie prowadzi szkołę języka 
rosyjskiego, do której uczęszcza ok. 
2 tysięcy osób. llość członków tych 
towarzystw wzrosła ostatnio paro- 
krotnie. 


MIESIĄC PRASY KOMUNISTYCZ- 
NEJ WE WŁOSZECH 

RZYM (PAP) — W ramach mie- 
siąca prasy komunistycznej „Unita“ 
zotganizowała w Rzymie wielką za- 
bawę ludową. Program obejmował 
zawody sportowe, koncerty oraz in- 
ne imprezy artystyczne 


ł 
przekazać za waszym pośrednictwem 
pozdrowienie dla narodu Stanów 
Zjednoczonych. Delegacja radziecka 
przybyła na Sesję Zgromadzenia Ge 
neralnego, pragnąc stanowczo wnieść 
swój wkład w sprawę wzmocnienia 
Organizacji Narodów Zjednoczonych. 
Delegacja radziecka wychodzi przy 
tym z założenia, że Organizacja Na- 
rodów Zjednoczonych jest — jak po- 
wiedział kierownik rządu radzięckie- 
go Stalin — poważnym instrumen- 
tem zachowania pokoju i bezpieczeń 
stwa międzynarodowego. Niema wąt 
pliwości, że Zgromadzenie Generalne 
może z powodzeniem rozwiązać naj- 
ważniejsze zadania, znajdujące się 
na porządku dziennym, jeżeli tylko 
czlonkowie ONZ wykażą szczere dą- 
żenie do współpracy wzajemnej i je- 


żeli będą działać zgodnie z celami i 
zasadami Karty ONZ. 


o zwiększenie plac. Zapowiedź zwol- 
nienia tempa pracy jest pierwszą 
reakcją ze strony robotników na 
apel ministra skarbu Crippsa, który 
domagał się zwiększenia wydajności 
pracy. 

Decyzja kolejarzy londyńskich spo 
woduje całkowity chaos w systemie 
transportowym stolicy Anglii. 


* r * 


LONDYN (PAP) — Otwarta za- 
powiedź ministra Crippsa, że w naj- 
bliższym czasie nastąpi podwyżka 
cen na artykuły pierwszej potrzeby 
jako konsekwencja dewaluacji funta 
szterlinga, wywołała natychmiasto- 
wą reakcję ze strony brytyjskich 


„| mas robotniczych. Liczne związki zas 


wodowe domagają się tym usilniej 
podwyżki płac. 

Obok kolejarzy brytyjskich, którzy 
zagrozili zwolnieniem tempa pracy, i 
innych robotników, również Rada Na- 
rodowa potężnego związku zawodo: 
wego robotników przemysłu okręto-= 
wego i inżynieryjskiego zapowiedzia- 
la walkę o podwyżkę wynagrodzeń 
w wysokości 20 szylingów tygodnio- 
wo. Uchwała tego związku, skupia- 
jąca ponad 3 miliony członków, glo- 
si m.in.: „Podwyżka plae jest te- 
raz potrzebna bardziej, niż kiedykol- 
wiek. Cripps dał wyraźnie do zro- 
zumienia, że robotnicy. muszą po- 
nieść główne ciężary obecnego kry- 
zysu. Wzrost ceny chleba jest pierw- 
szą konsekwencją dewaluacji. Należy 
jednak oczekiwać, że ogólne koszty 
utrzymania wzrosną w najbliższej 
przyszłości conajmniej 0 7 proc.* 
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Klęska bloku szterlingowego 


Zamknięcie giełd i zawieszenie wypłat z kont zagranicznych 
w ośrodkach handlowych Europy Zachodniej 


W ślad za dewaluacją funta szter 
linga odbywa się, zgodnie z wyraz” 
nynu ostatnio życzeniami Waszyną- 
tonu, dewaluacja 
krajach. 

W dniu 19 września zdewaluowa= 
ły swe waluty następujące kraje: 
Norwegia, Dania, Indie, Australia, 
Afryka Południowa, Nowa Żelandia, 
Ceylon, Izrael, Eire, Egiph F:nlan- 


dia, Holandia. Oczekuje się lada 
chwila dewaluacji w Szwecji, 
Austrii, w Niemczech Zachodnich, 


w Grecj:, w Paki stanie, w Hiszpanii 
i Portugalii. 

We Francji zwołano AT BO ne 
posiedzenie rządu, na którym omó- 
wiona bęrzie ewentualność dalszej 
czwartej z kolei) dewaluacji fran- 
ka. Również we Włoszech odbedzie 
się nadzwyczajna narada rządu w 
tej samej sprawie. 

Paryż (PAP). Rząd francuski po- 
stanowił zawiesić do odwołania wo! 
ny handel złotem oraz obrót wala- 
tami zagranicznymi. Giełda paryska 
była w poniedziałek zamka:era. 

Rzym (PAP). W związku z dewa- 
luacją funta rząd włoski wstrzymał 
wypłaty z kont zagranicznycn. Giel- 
da jest chwilowo zamknieta. 

Bruksela (PAP). Zagraniczne kon= 
ta zostały chwilowo zablosowene, 
Giełda jest tymczasowo nieczynna 

Paryż (PAP). Z Hiszpanii i Portu= 
galij donoszą o chwilowym zamknię 
ciu giełdy | zawieszeniu wyżpiat z 
kont zagranicznych. 

Londyn (PAP). „Giełda iest nie- 
czynna. Wielkie banki urzędują. A- 
nalogiczne decyzje zapadły w kra- 
jach imperium brytyjskiego. 


Śladomi _ funta sterlinga 


„mam 


Korona szwedzka zdewaliowana 0 32 proc. 


SZTOKHOLM, (PAP). — Rząd 
szwedzki postanowił zdewaluo- 
wać koronę szwedzką o 32 proc., 
w stosunku do dolara. Kurs dola- 
ra wynosił dotąd 3,6 koron, a 
obecnie wynosi 5,18 koron. 


Dalsza dewaluacja 
franka francuskiego 
PARYŻ, (PAP). — Rząd fran- 
cuski postanowił na nadzwyczaj- 


nym posiedzeniu. przeprowadzić 
dewaluację franka. Jest to czwar- 


taz? "©" c-=ual+: “a w 0- 
kresie powojennym. Podczas gdy 
kurs dolara wynosił dotąd 330 
franków, to obecnie wyniesie on 
— 350 franków. 


Dewaluacja dolara 
kanadyjskiego 


LONDYN, (PAP). — Donoszą z 
Ottawy. że rząd kanadyjski pv- 
stanovrił przeprowadzić dewalu- 
ację dolara kanadyjskicze o 10 
proc. À 


w wielu innych 


Frankfurt (PAP). Wypłaty z kont 
zagranicznych zostały chwilowo 
wstrzymane. Giełda jest nieczynna. 

Waszyngton (PAP). Dyrektor Mię 
dzynarodowego Funduszu Monetar- 
nego Gutt zakomunikował va konfe 
rencji prasowej, że Międzynarodo= 
wy Fundusz Monetarny apbcobuje 
decyzję rządu brytyjskiego w spra- 
wie dewaluacji i oczekuje, że inne 
kraje pójdą za Przyadem Wielkiej. 
Brytanii. 

Moskwa (PAP). arenei Tass do- 
nosi z Helsinek, że dyrekcja Banku 
Finlandi: postanowiła zdewałuować 
markę fińską w takim samym stop- 
niu, w jakim zdewaluowany został 
funt szterling. 


Górnicy polscy REREN 
zdradziecką 
działalność 
kliki Tito 
KATOWICE (PAP) — Obradują- 


ce w dniu 18 bm. rozszerzone Plenum 
Zarządu Głównego Źwiązku Zawodo: 


.|wego Górników zajęlo zdecydowane, 


stanowisko wobec zbrodniczej dzia- 
łalności 'lito i jego kliki, służącej 
kapitałistom anglo-amerykańskim. 

W uchwalonej rezolucji uczestnicy 
Plenum potępili w imieniu 300:ty- 
sięcznej rzeszy górników zbrodnicze 
postępowanie Tito. „Proletariat pol- 
ski wiezy, — czytamy w” rezolucji 
— że klasa robotnicza Jugosławii w 
walce © swe wyzwolenie usunie kli- 
kę zdrajców, zaprzedających w nie- 
wale kapitału WA naród,“ 


Delegacja | polska 
na Ogólne Zgromadzenie ONZ 
przybyła do N, Jorku 


NOWY JORK (P: AP) Do Nowego 
Jorku przybyła część delegacji pol- 
skiej na Ogólne Zgromadzenie e 
z szefem delegacji, ambasadoren 
Stefanem Wierbiowskim na AS, 
Wśród przybyłych znajdują się: am- 
basador RP w Moskwie Naszkowski. 
poseł RP w Brukseli Krajewski, po- 
seł RP w Meksyku Drohoiowski, am- 
basador RP w Waszyngtonie Winie- 
wicz i prof. dr Łachs. f 

Pozostali członkowie delegacji o- 
czekiwani są w Nowym Jorku w Cig- 
wu bieżacezo tygodnia. 


Amerykańscy faszyści przy pracy 
W Montrealu (USA) komisja do badania „działalności 
antyamerykańskiej* — postanowiła zniszczyć książki A. Cze- 
jako „wrogie cywilizacji 
(z prasy) 


chowa, Purgieniewa t Gogola 


USA!“ 


H Wszechzwiązkowej Konferen- 
cji Zwolenników „Pokoju, któ- 
ra odbyła się w sierpniu b. r. w Ma- 
skwie, delegat narodu chińskiego 
powiedział: „Naród mój kocha po- 
kój, twardo stol po stronie sil poko- 
ju i wespół ze wszystkimi pokój 
miłującymi narodami walczy o je- 


„go realizację". 


Gdyby słowa te były powiedzia- 
ne kilkanaście, lub nawet kilka lat 
temu, byłyby prawdziwą deklara- 
cją, ale tylko deklaracją. Wypowie- 
dziane zaś teraz w końcowej fazie 
wielkiej narodowo - wyzwoleńczej 
wojny, jaką prowadzi naród chiński 
przeciw siłom rodzimej reakcji, zwią 
zanej mocno z obózem anglosaskie- 
go imperializnu, słowa te mają 
szczególnie głęboką treść o ogrom- 
nym znaczeniu dla całej iudzkości 
w jej walce o utrwalenie pokoju i 
zbudowanie nowego świata, świata 
postępu i demokracji. ` 


Wielkie dzieło 
wyzwolenia 


wW ciągu trzech lat wojny lud chiń 
ski pod przewodnictwem swej 
Partii Komunistycznej dokonał wiel 
kiego dzieła uwolnienia swego kra- 
ju spod władzy kuomintangowskiej 
reakcji i wyzwolenia mas ludowych 
z wiekowego ucisku i wyzysku. 
Dzięki rewolucyjnym przemianom, 
dokonywanym obecnie na terenie 
Chin wyzwolonych, 475-milionowy 
naród, do niedawna będący jeszcze 
narodem niewolników, w znacznej 
swej większości przekształcił się w 
nar ludzi wolnych, świadomie 
walczących i wykuwających zręby 
nowej, lepszej przyszłości. 

Droga, jaką obrały w swej walce 
masy ludowe Chin, jest prosta i jas- 
na. Dążą ohe konsekwentnie do zli- 
kw:dowania w swym kraju, drugim 
pod względem powierzchni na świe- 
cie, topniejących niedobitków reak- 
cji, do utrwalenia władzy demokra- 
tyczno-ludowej, która umożliwiłaby 
w przyszłości budownictwo socjaliz- 
mu. Tym samym dążą one do stwo- 
rzenia warunków dla pokojowej, 
twórczej pracy narodu, który we 
wspólnym froncie wszystkich sił po- 
stępu i pokoju przeciwstawi się skin- 
tecznie agresywnym planom podże- 
gaczy wojennych. 


Przebudowa -gospodarcza 
kraju 


Obecnie na terenach wyzwolonych 
Chin, które stanowią przeszło 60 
proc. całego terytorium Chin (szcze= 
gółowych cyfr nie sposób podać, 
gdyż na skutek zwycięskiego marszu 
Armii Imdowej, ulegają ciągłym 
zmianom) władze ludowe, przy po- 
parciu całego społeczeństwa rozpo- 
częły dzieło pokojowej przebudowy 
życią politycznego, społecznego i go- 
spodarczego. 

Dzięki doniosłym reformom spo- 
łecznym ziemia przeszła na własność 
chłopa, wielkie zakłady przemysło- 
we, banki t przedsiębiorstwa stały 
się własnością narodu. W krótkim 
czasie ruszyła produkcja, zaś nowy, 
świadomy stosunek dö pracy decydu 
je o stałym podnoszeniu się poziomu 
produkcji oraz o poprawie bytu mas 
pracujących. 


4 ję . 
Rozwój oświąty i kultury 
0 dążeniu narodu chińskiego do 
utrwalenia pokoju i do podn'e- 
sienia poziomu życiowego narodu 
świadczy wymownie nacisk, jaki kła 
dą władze ludowe na oświatę i kul- 
turę w kraju. W ciągu ostatnich 
dwóch lat założono w wielu pro- 
wincjach nowe uniwersytety, aza- 
demie medyczne, uczelnie fechnicz- 
ne. Uruchomiono 8022 nowych kias 
szkół powszechnych 1 średnich, do 
których już teraz uczęszcza ponad 
281.000 uczniów, 130.000 słuchaczy 
uczy się ną kursach wieczorowych. 
A pamiętać należy przy tym, że szko 
ły te założono w prowincjach, w któ 
rych do niedawna panował wszech- 
władnie analfabetyzm, a wraz z nim 
przesądy i zabobony. 


Na terenie Chin wyzwolonych 
wszystkie organizacje i związki de< 
mokratyczne korzystają w pelni ze 
swobody działania i dalszego rozwo- 
ju. Związki zawodowe, których lcz- 
þa członków stale wzrasta, biorą Ży- 
wy udział w organizowaniu nowego 
życia na terenie Chin oraz utrzymu- 
ją ścisłą łączność z międzynarodo- 
wym ruchem robotniczym, zorganizo 


wanym w Światowej Federacji 
Związków Zawodowych. 


Czwarta sesja ONZ 


przebiegać będzie pod znakiem 


W dniu wczorajszym rozpoczęła 
swe obrady IV sesja Orgamzacji Na 
rodów Zjednoczonych. Porządek se- 
sji obejmuje ponad 70 spraw mniej- 
szej i większej wagi. W większości 
są to sprawy, które już były w tej 
czy w innej formie przedmiotem dy 
skusj. na forum międzynarodowym. 


Wśród spraw, którymi zajmować 
się będzie obecna sesja, szczególne 
zainteresowanie opinii publicznej 
wywołują: dyskutowana już sprawa 
kolonii włoskich; omawiana ostatnie 
przez Radę Bezpieczeństwa sprawa 
przyjęcia nowych członków do Orga 
nizącji Narodów Zjednoczonych; za- 
gadnienie międzynarodowej kontroli 
energii atomowej i sprawa rozbroje- 
nia; i wreszcie wniosck Argentyny 
dotyczący rewizji Karty ONZ. W 
sprawach tych ze szczególną siłą u- 
widaącznia się wałka obozu pokoju ze 
Związkiem Radzieckim na czele o 
rzeczywistą współpracę narodów i 
o rzeczywistą realizację Karty ONZ | 
przeciwko próbom ametykańskiega | 
dyktatu i deptania zasad, na jakich , 
zbudowano Organizację Narodów | 
Zjednoczonych. 


Pamiętamy, jak wiele zamieszania 
w obozie podżegaczy wojennych Wwy- 
wołał wniosek radziecki v zakazie 
broni atomowej i zmniejszeniu o 
jedną trzecią zbrojeń. Anglosasi u= 


Ai. 


poiężną siłą 
obozu pokoju 


Kobiety chińskie budają 
w Chinach socjalizm 

L iga Kobiet Chińskich, będąca ak 
tywnym członkiem Światowej 

Federacji Kobiet-Demokratek, pro- 


dalszej walki o pokój na świecie 


siłowal: wszelkimi sposobami 2at0= | zane na niepowodzenie. W myśl bo- | 
pić konkretny wniosek w powsdzi, wiem art. 109 Karty 
słów, zdając sobie doskonale spra=| zmiana zalecona głosami dwóch trze 


wę, że wniosek radziecki -pokazal 
światu, kto jest za wojną, a kto za 
pokojem. i 

Omawiając porządek obrad obec 
nej sesji «dziennik szwedzki „Ny 
Dag* przynosi bardzo ciekawe wia- 
domości o postawie, jaką Ameryka- 
nie mają zamiar zająć tym razem 
wobec tego zagadnienia, W dniu 2 : 
3 bm. odbyła się konferencja sta- 
łych przedstawicieli Anglii, Francji 
i Berieluxu w ONZ, której orzewod= 
niczył zastępca  amerykańsk:ego 
przedstawiciela w Radzie Bezpieczeń 
stwa, John Ross. Pan Ross katego- 
rycznie oświadczył, że: „Ameryka- 
nie uważają dyskusję w sprawie za- 
kazu broni atomowej i ograniczenia 
zbrojeń za wielce drastyczną* i że 
wobec tego nie należy dopuścić do 
szerokiej dyskusji nad tymi zagad- 
nieniami. 

Wniosek argentyński w sprawie 
zwołania konferencji, która by opra 
cowała zmianę Karty Narodów Zjed 
noczonych, jest ważną częścią kam- 
panii przeciw samym zasadom ^st- 
nienia ONZ. Od pierwszej niemalże 
chwili istnienia ONZ Anglosasi głów 
ne uderzenia kierowali przeciwko 
zasadzie jednomyślności wielkich mo 
carstw, będącej podstawą Organizacji 
Narodów Zjednoczonych. Ataki te 
przybierały, jak wiadomo, różne for 


my, dziś imperialiści anglosąscy, sa- 


mi oficjalnie nie występując ucie- 
kają się do pomocy podporządkowa- 
nej im Argentyny. System działan:a 
przy pomocy krajów podstawionych 


U; è 


wszelka tej 
cich członków Zgromadzenia „wej- 
dzie w życie po ratyfikowaniu jej 
przez dwie trzecie członków Naro- 
dów Zjednoczonych”, włączając w to 
wszystkich stałych członków Rady 
Bezpieczeństwa. Jak wiadomo;,Zwią 
zek Radziecki jest stałym członkiem 
Rady Iwiernie broniąc zasady Karty, 
broniąc jednomyślności, staaowiącej 
gwarancje współpracy międzynaro- 
dowej, nie dopuści do planowanej 
przez Anglosasów rewizji Karty. 
Czym więc należy tłumaczyć to po 
sunięcie bloku anglosaskiego z góry 
skazane na niepowodzenie? Sprawa 
jest dość prosta. Obarczając Argen- 
tynę zadaniem złożenia wniosku w 
tej sprawie. podżegacze wojenni sa- 
mu, „nie brudząc sobie rąk* podtrzy= 
mując atmosferę niepokoju, bez kió- 
rej nie do pomyślenia byłaby ich po 


„lityka zbrojeń i podźezania do Woj- 


ny. Politycy anglosascy zdają sobie 
doskonale spfawę, że ubiegłe miestą | 
ee żadna miara nie neleżały do naj- | 
pomyślniejszych dla nieh. Ofensywa 
nokołowa. której fokże dobitnym wy-| 
razem był Paryż, Praga, Moskwa I. 
Meksyk, zaostrzający się kryzys 1; 
sprzeczności w łonie państw kapital 
stycznych, derydujace zwycięstwą 
chińskiej Armii Ludowej, które prze | 
kreślity amerykańskie plany panowa | 
nia w Azil — oto w paru słowach bi 
lans klęsk, jakimi mogą się dziś legi | 
tymować padżegacze wojenni, 
Obrady Zgromadzenia Generalne- 
go ONZ rozpoczynają się w chwili, | 
gdy coraz silniej przejawiają Się | 


znamy dobrze z doświadczeń  po-.| sprzeczności rozdzierajace gospodar- | 


przednich sesji, gdy np. wniosek 0 
nawiązanie stosunków dyplomatycz= 
nych z Hiszpanią frankistowską skła 
dały kraje Ameryki Łacińskiej. Po- 
wszechnie wiadomym było, że za ku 
lisami tej sprawy stali Amerykanie 


wadzi akcję uświadamiającą wśród | 1 Anglicy, którzy ze względu na opi- 


szerokich rzesz kobiet chińsk'ch, któ 
re po wyzwoleniu się z wiekowego 
jarzma żywiołowo garną się do pra- 
cy nad odbudową swej ludowej oj- 
czyzny. ` i 


 Przyjażń 
chiństo - radziecka 


Wraz ze wzrostem poczucia włas- 
nej siły mas ludowych Chin rozwija 
się najściślejsza współpraca ze 
Związkiem Radzieckim i z całym obo 
zem demokratycznym. Wyrazem te- 
go jest utworzenie niedawno. Towa- 
rzystwa Przyjaźni, Chińsko-Ralziec= 
kiej, które w krótkim czasie zdobyło 
znaczną ilość aktywnych członków, 
Masy ludowe Chin nawiązują z na- 
rodem radzieckim więzy trwałej t 
głębokiej przyjaźni, świadome są bo- 
wiem, że bez pomocy przedużącaj sł- 
ły obozu postęnu nie potrafią zdobyć 
pełnej wolności. i 

Naród chiński — miłuje 

pokój > 

Drugim znamiennym faktem w ży 

ciu narodu chińskiego isst utworze- 
nie Komitetu Obrońców Pskojn, P3 
przez Komitet ten naród chiński de- 
klaruje gotowość wspólnej waiki z 
wszystkim: siłami pokoju przeciw 
ofensywie imperialistów, który we 
wszystkich częściach świata prowa- 
dzą swą haniebną robotę podżegania 
do nowej wojny, którzy finansują 
zdrajcę narodu chińskiego. Czang- 
Kai-Szeka. Za pośrednictwęni tegu 
komitetu naród chiński solidarnie 
występować będzie wespół z innymi 
narodami w akcji demaskowani* 
podżegaczy wojennych i krzyżowa- 
nia ich zdradzieckich planów. 
_ Przykład walki narodu chlńskiego 
o wyzwolenie i o utrwalenie pokoju 
stanowi mocny bodziec dla Jvdów ko 
lonialnych Azji, prowadzących cięż- 
ką walkę z imperialistycznymi cić- 
miężycielami. Napawa ich nadzieja 
rychłego zwycięstwa i włąszenia się 
do dzieła budowy pokoju I demokra 
cji wespół z wszystkimi siłami postę 
pu na świecie, L. M. 


nię publiczną nie chcieli oficjalnie 
angażować sie. á 
Zakusy, zmierzające do podporząd 
kowania sobie Rady Bezpieczeństwa 
przez wprowadzenie systemu mecha 
nicznej większości w miejsce jedno- 
myślności są'praktycznie 2 góry ska 


raźniejszą i oczywistszą jest prze- 


waga świata demokratycznego i s0- 


kę kapitalistyczną i gdy toraz wy- | 
| 
| 
j 


ejalistycznego. Przed paroma antam: 
słusznie. pisała „Prawda“: — „nigdy 
jes zege niestałość 1 gnicie systemu 
kapitalistycznego nie występowały z 
taką siłą, Jak obecnie“, Ostatnim 
świadectwem tego jest chociażby de- 
waluacja funta i szeregu innych wa 
lut. W tej sytuacji walka obozu pa- 
koju i postępu na terenie ONZ nar 
biera szczególnego znaczenia. 


Tadeusz Rubach 


PSSEZ 


Doniosłe 


Il-go plenarnego posiedzenia Wszechzwiązkowej 
" Redy Związków Zawodowych (WCSP S$). 


MOSKWA (AR) = Na drugim 
posiedzeńiu plenarnym Wszechzwiąz 
kowej Rady Związków Zawodowych 
(WCSPS8) omówiono m. in. następu- 
jące sprawy: ' 
Przebieg wykonania umýw zbio 
rowych w  przedsiębiorstwach 
przemysłu hutniczego. 
Przebieg wykonania planu bu- 
downictwa mieszkaniowego 
przez Ministerstwo Budowy 
Przedsiębiorstw Ciężkiego Prze 
mysłu, 
Sprawozdanie delegacji '*Ra- 
dzieckich Związków  Zawodo: 
wych z II Światowego Kongre- 
su Związków Zawodowych. 

W «rezolucji, dotyczącej pierwsze- 
go punktu plenum stwierdziło, że 
wykonanie umów zbiorowych przy- 
czyniło się do osiągnięcią dalszych 
sukcesów produkcyjnych w hutnic- 
twie i odegrało znaczną rolę w po- 
lepszeniu warunków życia robotni- 
ków, personelu inżynieryjno-technicz 
nego i urzędników, i 

W rezolucji dotyczącej drugiego 
punktu stwierdzono, że w ciągu o- 
statnich lat placówki budowlane Mi- 


mtr. kw. 


uchwały 


biorstw Ciężkiego Przemysłu odbu- 
dowały i wybudowały dla przedsię- 
biorstw rozmaitych gałęzi gospodar- 
ki narodowej — ponad 2 miliony 
powierzchni mieszkalnej, 
znaczną ilość szkół, szpitali, klubów, 
przedszkoli, łaźni, pralni i sklepów. 

Plenum WOSPS zaaprobowało u- 
chwałę Światowego Kongresu Zwiaz 
ków Zawodowych i wyraziło uznanie 
dla pracy delegacji radzieckiej na 
Kongresie, stwierdzając, że prace i 
uchwały Kongresu przyczynią się do 
umocnienia międzynarodowej jedno- 
ści związków zawodowych i do za. 
cieśnienia, szeregów klasy robotni- 
czej w walce o pokój, a swobody de- 
mokratyczne i podniesienie stopy ży 
ciowej mas pracujących. 


nisterstwa _ Odbudowy _Brzedsię: | 
( 
ł 
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„Człowiek 
karaluch 
. czyli ? 


literatura w USA 


Prasa amerykańska stwierdza 

„niezwykle duży wzrost zainte- 
resowania czytelników amery- 
kańskich literaturą fantastycz- 
ną“, a zwłaszcza tzw. „fantazja 
mi atomowymi”. 
Było by niewątpliwie słuszniej 
mówić nie tyle o rzeczywistym 
zainteresowaniu ludności dla 
„fantazji atomowych”, ile o tym, 
że wydawcy amerykańscy, ko 
rzystając z „dogodnej koniunk- 
tury“, zalewają rynek księgar- 
ski ogromną ilością książek, któ 
re przyczyniają się do szerzenia 
psychozy wojennej, kultu bom- 
by atomowej i histerycznej szpie 
gomanii. ~ 

W ciągu ostatnich trzech lat 
na rynku księgarskim USA po- 
jawiło się conajmniej 50 powieści 
i' grubych wydań zbiorowych, 
pretendujących do nazwy „nau- 
kowo-fantastycznych*. W 
samym czasie pówstało 5 no- 
wych spółek wydawniczych, któ- 
re wyspecjalizowały się w wy- 
dawaniu fantastycznych historii. 
Nie mniej niż 20 czasopism — 
włączając tak „poważne“ wyda- 
wnietwa, jak „Saturday Evening 
Post“, „Harpers Magazine“ i in- 
ne — również drukują znaczne 
ilości utworów fantastycznych. 

Bezcelowe byłoby szukać w 
tych utworach jakiegokolwiek c- 
lementu naukowego, chęci zapo- 
znania czytelnika z najnowszy- 
mi zdobycząmi naukowymi i za- 
ińteresawania go perspektywami 
rozwoju nauki w najbliższej 
przyszłości. Przytłaczająca więk 
szość amerykańskich utworów 
fantastycznych roi się od wam- 
pirów, intryg międzyplanetar= 
nych, postaci z zaświata, du- 
chów, zjaw, wilkołaków, demo- 
mów itd, 7 


O utworach, wydanych w cig- 
gu ubiegłych dwóch lat,; można 
sądzić chociażby na podstawie 
ich tytułów, a więc: „U kresu 
nocy „Nie będziesz « więcej 
spać”, „Śpiący i zmarli”, „Zbiór 
najciekawszych historii nadprzy 
rodzonych*, „Człowiek zamienio- 
ny w zwierzę“, „Zielonas myśl* 
(o człowieku zamienionym wro- 
ślinę"), „Metamorfoza“ (o czło- 
wieku zamienionym w karalu- 
cha) itd, c opi af 

Specjalne miejsce w amery- 
kańskiej literaturze „fantastycz- 
nej zajmają Książki przepowia- 
dające zagładę cywilizacji. Za- 
zwyczaj "historie +te"opfSują--po- 
wrót człowieka do jaskiniowego 
trybu życia po zniszczenii cywi- 
lizacji przez wojnę atomową czy 
bakteriologiczną. EES 

Tematyka fantastyeznej lite- 
ratury amerykańskiej nie posia- 
da nie wspólnego z problemami 
naukowymi lub poznawczymi, 
kieruje się ona tylko celami pro- 
pagandowymi i względami na 
zyski wydawców. Poza tym o- 


bliczona jest ona na zatrucie i 
kompletne ogłupienie czytelnika 
i oderwanie go od konkretnej 
walki o poprawę bytu i o. pokój. 

Tego rodzaju „literatura“. mo- 
że u normalnego czytelnika wy- 
wołać tylko niesmak i obiszenie. 


Paul Rokeson przygotowuje sę 
do tournée po USA .- 


NOWY JORK (PAP). Zapowiedzia 
no tu wielką turę koncertową Robe- 
sona po Stanach Zjednoczonych, Roz 
poczynający się w Los Angales ob- 
jazd obejmie Ch:cago, Cieveland, 
Detroit, Filadelfię, Waszyngton i sze 
reg innych miast. i 

Robeson oświadczył, że jego kon- 
certy, którym będą towarzyszyly 


OEE ILO AOD DI AI TIT NOREK AS PRZ Z O ROZK OZ AE TEZA CZA AEE ZPODI NDZ ODDAC ZACZAL I ET RD 


przemówienia polityczne, mają ma ce 


lu uświadomienie opiuij amerykań- 


skiej o sytuacji ludności murzyń- 
skiej w USA. Tourncęe Rohesuna po- 
twierdza jego zapowiedź, że — pomi 
mo ataków | terroru ze strony orga- 
nizacji waszyngtońskich będzie kon- 
tynuownł w Stanach Zjednoczonych 
wystąpienia polityczne i artystyczne. 
SNEP OLETE T E ZOK ZOZTZAP ZARA ZZ DYZIO 


* MAKSVM:GORKI | 
, REPUBLIKI 
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— Przepraszam! — rzekłem ocierając pot z czoła. — Chcia- 
łem pana zapytać, jaka jest pańska ulubiona książka? Wyłączam 
książkę czekową... ; 

— O! To inna sprawa! eo zgodził się. — Lubię dwie książ- 
ki — Biblię i Główną Księgę Handlową. Obie jednakowo oży- 
wiają umysł. Wystarczy wziąć je do ręki — czuje się w nich 
od razu siłę, która daje człowiekowi wszystko co trzeba. 

„Drwi sobie ze mnie!“ — pomyślałem i zajrzałem mu uważ- 
nie w oczy. Nie. Oczy te mówiły, że szczerość tego niemowlęcia 
nie ulega najmniejszej wątpliwości. Siedział w fotelu, niby su- 
che ziarnko orzecha w swojej łupinie, i widać było, że jest prze- 
'konany o słuszności swoich słów. 

— Tak! — kontynuował oglądając paznokcie. — To są cał- 
kiem dobre ksiażki! Jedna napisali prorocy, druga ułożuvłam ia 


sam. W mojej książce niewiele jest słów. Są w niej cyfry. Mó- 
wią one o tym, czego może dokonać człowiek, jeżeli chce uczci- 
wie i gorliwie pracować. Po mojej śmierci rząd powinien opu- 
blikować moją książkę. Niech ludzie widzą, jak należy postę- 
pować, żeby wznieść się na takie wyżyny. ; 

I powiódł ręką wokoło uroczystym gestem zwycięzcy. 

Czułem, że czas zakończyć rozmowę. Nie każda głowa znosi 
obojętnie, gdy ktoś po niej depce nogami. 

— Może mi pan powie, jakie jest pańskie zdanie o nauce? — 
zapytałem z cicha. : 

— Nauka? — podniósł do góry palec, potem oczy i popa- 
trzył na sufit. Następnie wyjął zegarek, spojrzał — która go- 
dzina, zamknął wieczko i nawinąwszy łańcuszek na palec, za- 
czął bujać zegarkiem w powietrzu, Wreszcie westchnął i prze- 
mówił: j 

— Nauka... tak, rozumiem! To — książki. Jeżeli mówi się 
w nich dobrze o Ameryce — są to książki pożyteczne. Ale książ- 
ki rzadko mówią prawdę. Sądzę, że ci... poeci, którzy robią 
książki, mało zarabiają. W kraju, gdzie wszyscy zajęci są inte- 
resami, nikt nie czyta książek. Tak, poeci są źli, że się u nich 
nie kupuje książek. Człowiek syty jest zawsze dobry i wesoły. 
Jeżeli w ogóle potrzebne są książki o Ameryce, należy nająć do- 
brych poetów i wtedy zrobi sie wszvstkie notrzehne Ameryce 
ksiażki... I basta 


— Ma pan nieco ciasny pogląd na naukę — zauważyłem. 

Opuścił powieki i zamyślił się, Potem znowu otworzył oczy 
i pewny siebie kontynuował: hi 

— No tak. Nauczyciele, filozofowie... to też nauka. Profe- 
sorowie, akuszerki, dentyści — rozumiem. Adwokaci, lekarze, 
inżynierowie, All right! To jest niezbędne. Dobre nauki... nie 
powinny uczyć złego... Ale — nauczyciel mojej córki powie- 
dział mi pewnego razu, że istnieją nauki socjalne... Tego nie 
rozumiem. Sądzę, że to rzecz szkodliwa. Dobra pauka nie może 
być robiona przez socjalistów, Socjaliści wcale nie powinni ro- 
bić nauki, Pożyteczną albo zabawną naukę robi Edison. Owszem. 
Fonograf, kinematograf — to pożyteczne. Ale dużo książek 
naukowych — to zbyteczne, Ludzie nie powinni czytać książek, 
które mogą wzbudzić w umysłach... różne wątpliwości. Wszy- 
stko na ziemi jest tak, jak być powinno... i w ogóle iateresy 
dobrze obchodzą się bez książek .., | 

Wstałem, 

— O! Pan już odchodzi? — zapytał. 

— Tak! — odpowiedziałem, — Może teraz, kiedy odchodzę, 


zechce mi pan jednak na koniec wytłumaczyć — co za sens być 
milionerem? z 


Zamiast odpowiedzi — znowu czkawka i podrygiwanie no- 
gami. Może był to jego sposób śmiania sie? FO 
(D. e. n.) 


zem 


i 


Nr 259 


Właściwe drogi 


Wzorowy porządek i doskonała praca w tkalni PZPB Nr 4 ` 


Sale tkaini PZPB Nr 4 jaśnieją 
wprost niezwykłym porządkiem. 
W gankach i pod krosnami nie wi- 
dać ani jednej porzuconej szpulki 
lub gilzy, A zaznaczyć trzeba, że 
„bawełniana czwórka”* posiada 
krosna automatyczne i niektóre 
tkaczki obsługują aż po 32 warszta 
ty. Przy nabijaniu więc często mo 
że się zdarzyć, że jakaś szpulka 
wyskoczy z koszyka, Lecz tkaczka 
zatysze schyli się i podniesie ją. 
Po prostu ma tę świadomość, że 
dobro państwowe i dobro całego 
społeczeństwa nie może się marno 
wać nawet choćby to była malut- 
ka i pozornie mało wartościowa 
szpulka. Cały personel „czwórki“ 
jest przyzwyczajony do porządku 
i utrzymywania czystości. 


Na każdym krośnie wisi torba, 
która nie jest przeznaczona na ka- 
wałki wątku czyli na tak zwany 
„puc“, jak to ma miejsce przy kro 
snach zwykłych. Przy automatach 
w torebce tej znajdujemy szpulii 
nie wysnute do końca i wyrzuco- 
ne przez automat. Kawałki tych 
szpułek muszą być wyrobione 1 


aby zapobiec pobrudzeniu ich, 


tkaczka lub nakłądaczka kładzie 
je do torby į kiedy ma chwilę cza 
su, nabija je ręcznie do czółenka. 
Otóż w PZPB Nr 4 tkaczki ściśle 
przestrzegają, aby nie marnowały 
się owe niedosnute szpułki. Nie wj 
dać też plączących się pod nogami 
końców wątkowych, a za osnowa- 
mi nie wisi ani jedna nitka, Dla- 
tego sala tkalni robi wrażenie nad 
zwyczaj czystej i nic dziwnego, że 
w takich warunkach tkaczki osią- 
geją dobre wyniki. 

"Ob, Anna Chojnacka jest młodą 
tkaczką i pracuje na 16 no- 


wych krosnach. Kiedy warszta 
ty te będą już działać bez 


> pokrzyw.enie 
Ob. Chojnacka jest jednak pew 


zarzutu, wtedy ob. Chojnacka 
przejdzie na obsługę 32, Ale 
nawet w obecnych warunkach wy 
produkowała w pierwszym tygod- 
niu bm. 11 procent extry. A cały 
zespół konkursowy, do którego 
nasza tkaczka należy, osiągnął 4,6 
procent extry, 90,9 primy i ani 
jednego procenta braków. Ob. 
Chojnacka pracuje obecnie z uczen 
nicą, którą zaznajamia z „tajemni 
cami“ zawodu tkackiego. I sama 
często, jak detektyw, szuka przy- 
czyn błędów. Od pewnego czasu 
zauważyła w towarze rzadkie pas 
ki. To jest charakterystyczny dla 
uczniów tkackich błąd: niewłaści- 
we wyjmowanie i układanie czó- 
łenka do skrzyneczki, które może 

Ok widel- 
wyśledziwszy 


na, że gdy 
błądu 


przyczyny 


teraz, 


tego zwróci 


do poprawy 


uwagę swej nczennicy. wytłuma- 
czy jej, jak ma się obchodzić z 
czółerk en, sunie raz na zawsze 
podobne błędy, s 
Podchodrimv do krosien ob. Na 
talii Ogrodnik, tąrże należącej do 
zespołu konkursowego. Tow. Ogro 
dnik słusznie maraza, że tkaczka po 
winna byś w stałym kontakcie z 
majstrem i czzwać nad tym, aby 
krosna przeowrały zawsze bez za- 
rzutu į byży szybko naprawione. 
Jeżeli tylko warsztat robi mi w 
towarze paski gęste lub rzadkie, 
albo też nie reaguje na zerwanie 
nitki, wówczas od razu zastaw'am 
go i czekam na majstra. Wpraw- 
dzie trace parę minut czasu, ale 
wyprodukiję za to dobry *"war. 
Należy również zwrócić uwage na 
glzy: MOL sa nosi oozohe MOZIT 
należy je odłożyć na bok, bow:em 
użycie ich powoduje zoryane się 
wątku, a nawet powstawanie 
„rzadkch pasków“ w towarze, 
Zespół ob. Ogrodnik wypiodu- 


jakości 


kował 0,9 procent extry, 93 pro- 
cent primy i 1 procent braków. 
k X * 


W Zakładach „bawełnianej czwór 
ki“ panuje dziś inna, niż dawniej 
atmosfera. Robotnicy żyją zagad- 
n'eniem podniesienia jakości pro- 
dukcji. Do sekretarza organizacji 
podstawowej, tow. Trzeciaka, przy 
noszą co dzień sprawozdania z 
tkalni. Sekretarz z ciekawością o- 
gląda wyniki pracy załogi tkalni, 
a z uśmiechu jego widać, że jest 
zadowolony. Ten, który przyniósł 
sprawozdanie jest tak dumny, jak 
by sam wyprodukował extrę. Wszy 
scy towarzysze zgromadzeni w se- 
kretariacie, dovytują się, z czyich 
krosien zszedł bezbłędny towar. 

Każdy tydzień przynosi tutaj 
wyraźną poprawę. Ta owocna pra 
wa jest bezsprzecznie wyn kiem 
dobrze działającej organ'zacji pod 
stawowej, Rady Zakładowej i sto 
jacego na poziomie personelu maj 
sierskiego, 


Zbiórka na budowę Centralnego Domu 


musi być zakończona w terminie 


Uchwała Egzckutywy Kom. Woj. 
PZPR powzięta w m-cu sierpniu rb 
o konieczności terminowego zakoń- 
czenia zblórki na fundusz budowy 
Centralncgo Domu PZPR stała się 
bodźcem do spotęgowania wysiłków 
członków naszej Partii dla załatwie 
"nia tej ważnej sprawy. 

Już w kilka dni po podjęciu tej u- 
chwały organizacje partyjne poczęły 
zwiększać swe wpłaty. W wielu po- 
wiatach naszego województwa axtcja 
Lzyskuje pomyślne wyniki. 

jednak nie wszystkie organizacje 
partyjne zrozumiały wagę zagadnie- 
nia zbiórki na budowę Centralnego 
Domu. 

Większość Komitetów  Powiato- 
wych coprawda zapowiedziała roz- 
poczęcie współzawodnictwa w dzie- 
dzinie terminowego zakończenia ak- 
cji, jednak dotychczasowe wyniki 
świadczą, że organizacje partyjne 
nie wykazały dostatecznej energe 
ani zajęcia się tym zagadnieniem. 

Komitet Powiatowy w Rawie-Ma- 
zawięckiej, który fmał , najwyższą 
sumę do uregulowania, nie wziął tej 
sprawy do serca. Widocznie fakt, że 
organizacja zobowiązałą „się ofato- 


| Yow. Mieczysław Baczyński z Wytwórni 
"Sprzętu Mechanicznego 


„Z wiertarli pryskają dokoła ka- 
wałki metalu. Tow. Mieczysław Ba- 
czyński pochylony nad maszyną (tak, 
jak go widzimy na zdjęciu) wierci 
otwory do części korpusu silnika, 


Dalsza jego praca polega już na ob- | 


róbce ręcznej, 
Przyglądając się z daleka tow. Ba- 


czyńskiemu trudno wprost uchwycić | 
błyskawiczne ruchy jego rąk. W cią- | 
gu 8-miu godzin ślusarz ten nie prze | 
rywa swej roboty, nie traci czasu na | 


próżne pogawędki z towarzyszami, 


Poświęca się całkowicie swemu zaję- | 


ciu. Dlatego też wyniki jego pracy 
są wręcz rewelacyjne. Tow. Baczyń- 


ski wyrabia przeciętnie 190 procent 


normy. i 
Toteż w pierwszym etapie współ- 
zawodnictwa, który był naprawdę 
pierwszym w Wytwórni Sprzętu Me- 
chanicznego, tow. Mieczysław Ba- 
czyński zdobył pierwsze miejsce. 
Nie otrzymał jeszcze jednak  ksią- 
żeczki przodownika pracy. Żeby na 
to zasłużyć, trzeba zdobyć pierwsze 


miejsce w dwóch kolejnych etapach | nadal na 


współzawodnictwa, Bieżący miesiąc 
jest właśnie początkiem drugie 


przodującym poziomie pro 
dukcji. Życzymy mu szczerze, aby 


| wszystkich, 


wać na ten cel 1.700 tys. złotych ma- 
ło obchodzi sekretarza organizacji 
powiatu rawskiego, tow, Gutowskie- 
go. Aktyw partyjny powiatu raw- 


skiego winien wykazać, że potsafi 


terminowo zakończyć zbiórkę na bu 
dowę Centralnego Domu. 

Również organizacja pow. łódzkie- 
go słabo wpłaca zadeklarowaną su- 
mę. A czyż ośrodek z tak bogatymi 
rewolucyjnymi tradycjami, jak Ale- 
ksandrów nie potraf: w terminie wy 

riązać się ze swych zobowiązań? - 

Niektóre inne organizacje również 
mają znaczne zaległości. Organizacja 
zgierska, która powinna była akcję 
zbiórki zakończyć do 15 września br., 
ma jeszcze do wpłacenia ponad 1.400 
tys. złotych. ; 

Podobnie znaczne sumy ciążą na 
organizacjach partyjnych powiatu 
koneckiego, pow. łaskiego, opoczyń= 
skiego, łęczyckiego, kutnowskiego. 

Czyżby organizacje te nie mogły 
zdobyć się na to, by w terminie do 
30 września b. r. zgłosić meldunek o 
zakończenii akcji? Powinny one 
brać przykład z organizacj: takich, 
jak Zduńska-Wola, Wieluń, Radom- 


„sko, które już garn oasi pumy 


przee siebie zad 

Organizacje, które dotychczas za- 
niedbały. „obowiązek . -terminowego 
zakończenia zbiórki, powinny obec- 


-pracy 


nie wzmóc swe Wysiłki, by w ter 
minie całkowicie zakończyć ak- 
cję. Barański 


= |tz 


"M. S.| 


liczyć 3 głosy, uznane początkowo zgodnie z regulaminem głosowania, za 
Były to kartki z napisem „tak, zamiast przepisewega: „dr 
Ale i ten trick wyborczy nie pomógł by do „prawomocności* 
wyboru Adenauera, gdyby nie to, że ten kandydat reakcji niemieckiej nie 
powstrzymał się bynajmniej od głosowania, lecz z całym spokojem ducha 
i pełną świadomością celu — głosował sam na siebie. 

Właśnie ten jeden głos przeważy 


niewazne: 
Adenauer“. 


Adenauer wybrał „Kanclerzem”... A 


Nowy dostojnik „państwa* zachadnio-niemieckiega, którego zadaniem. 
będzie posłuszne i dokładne wypełnianie rozkazów anglosaskich imperiali- 
Mimo tò, jak widzimy, nie zbywa staruszkowi”ani 
nu ambicjach politycznych, ani na pomysłowości w ich urzeczywistnianiu, 


| stów, liczy sobie lat 73: 


Tricki wyborcze, zastosowane. przy wyborze „kanclerza“ mocno przypomi- 
nają to, co gracze karciani nazywają „pomaganiem fortunie". 
„pomaganie fortunie", czyli po prostu — szulerkę, twyrzuca się nieuczei- 
wych partnerów za drzwi. Alero tzw, parlamencie zachodnio- niemieckim 
wszystko uchodzi, bo jego neo hitlerowska większość lękce sobie waży do~ 


bre obyczaje i zasady przyzwoitości 
być naczej, skoro cała impreza p. 


fałszu, oszustwie i braku uczciwości?., Jacy reżyserowie — tacy i... dr- 


tyści. 


przygotowujemy nowe gazetki 


Dzień 2-gi października br. masy 
pracujące całego Świata obchodzą 
pod znakiem walki o pokój. 

"Na apel Światowego Kongresu 
zwolenników Pokojui wezwania Cen- 
tralnej Rady Zw. Zaw., obchodzić 
będziemy Międzynarodowy | Dzień 
Walki o Pokój pod hasłem wamoc- 
nienia państwa ludowego, pogłębie- 
nia sojuszu ze Związkiem Radziec- 
kim, oraz wzmocnienia frontu poko- 
ju przez rozszerzenie współpracy z 
krajami demokracji ludowej i wszy- 
stkimi siłami postępu na całym 
świecie, 

Wzmożonym wysiłkiem na polu 
produkcji wzmocnimy front pokoju. 
W iapelu" Centralnej Radze Związków 
Zawodowych do polskiego świata 
- przed: -Międzynaródowym 
Dniem Walki o Pokój — czytamy: 


we 


Na si korespondenci fabryczni piszą 


Nikt w Polsce nie jest szykanowany za wiare 


List papieski do polskiego episko- 
patu, opublikowany w prasie, wywo- 
łał zdumienie i oburzenie wśród mas 
robotniczych. Robotnicy spodziewali 
się coprawda listu papieskiego, ale 
o zupełnie innej treści, Listu, który 
by wystąpił nie przeciw spokojnym 
ludziom, budującym przyszłość swe- 
go narodu, lecz który potępiłby tych 
co popełniają zbrodnie 
gwałtu i sabotażu, sieją zamęt i nie- 
pokój, zasłaniając się obłudnie zna- 
kiem krzyża. í 

Tymczasem papież w liście swym 


Z życia naszych Zakładów 


Oqdbiciem życia fabryki jest ga” 
zetka ścienna. W jednych zakła- 
dach ukazują się one częściej, w 
innych rzadziej, zależnie od spra” 
wności działania komitetu redak“ 
cyjnego i zainteresowania, jakim 
dana gazetka cieszy się wśród ro 
botników. W każdym razie przy* 
najmniej co miesiąc w świetlicy 


i po upływie dwóch miesięcy stał się |i portierni komitety zawieszają 
etapu i-według dotychczasowych obli | posiadaczem dobrze zasłużonej ksią- |nowe gazetki, 
czeń tow. Baczyński utrzymuje się | żeczki przodownika pracy. 


Tymczasem w PZPB nr 3 spoty” 


Fo jest włacza ludowa! 


Chłopi mało - i średniorolni wybierają komitety członkowskie dla kontroli Spółdzielni Gminnych 


Zakres działania Spółdzielni Gmin. | 


nych stale wzrasta. Spółdzielczość 
wiejska już nie tylko pośredniczy w 
dostarczaniu koniecznych wsi towa- 
rów, oraz skupywaniu płodów, wy- 
produkowanych przez rolnika, ale 
staje sią coraz poważniejszym CZyĽ- 
nikiem organizującym wysiłki, zmie- 
rzające do stworzenia lepszego jutra 
wsi. 

Spółdzielczość współpracuje w dzie 
le mechanizacji wsi. Spółdzielnie pro 
wadzą resztówki, stające się wzorem 
dla okolicznych chłopów w zakresie 
racjonalnej uprawy 1 hodowli, 


Moglibyśm przytoczyć jeszcze 
wiele przykładów, stwierdzających, 


ża rola spółdzielczości jest wielka i 
stale wzrasta. Zaś to nakłąda obo; 
wiązek zwiększonej kontroli społecz 
nej. Tą kontrolą społeczną, tym glo- 
sem malo» 1 średniorolnych chłopów, 
małą być Komitety Gzłonkowskie, 
których wybory rozpoczęły się ono- 
gdaj 


| |= UJ" a 


Komitety Członkowskie — to oddoi | * 


re organa władzy ludowej w naj- 
bardziej istotnym tego słowa znacze 
niu. Jeśli bowiem nie ma prawie tā- 
kiej dziedziny życia wsi, w którą nie 
wkraczałaby w tej lub innej formie 
spółdziełczość, to kontrola jej dzia- 
łalności przez wybranych przez chło 
pów danej wsi, oznacza w istocie u- 
dział bezpośredni w rządzeniu. Świad 
czą zresztą o tym uprawnienia Komi- 
tetów Członkowskich, mających pra 
wo i obowiązek czuwania nad wyko- 
naniem planów przez sklepy I zakła- 
dy spółdzielcze, kontroli rozdziału to 
warów i usług (na przykład korzysta 
uła z ośrodka maszynowego) z zapew 
nieniem pierwszeństwa chłopom ma- 


ło- 1 średniorołnyra. Komitety Człon- 


kowskie mają wreszcie prawo ”* obo- 
wiązek kontrolowania, wyznaczania 
| pobierania cen, przestrzegania czy- 
stości i rzetelności obsługi, opiniowa 
nia o pracy personelu, wysuwania 
weje"ów pod adresem zarządu 


itd. | 


Jeśli do tego dodamy, że wybra- 
nym do Komitetu Członkowskiego 
może być tylko członek ZSCh (orga- 
nizacji mało- i średniorolnych chło- 
pów), oraz, że w skład każdego ko- 
mitetu must wejść przynajmniej 25 
procent kobiet to zrozumiemy w Ca- 
łei pełni, jak wielką rolę mają do 
spełnienia wybory i jakie nadzieje 
wiążą z nimi pracujący chłopi. 


Toteż do wyborów do Komitetów 
Czienkowskich przygotowały 
gruntownie szerokie masy człunkow- 
skie spółdzielń, koła ZSCh, koła par- 
tyjne 1 organizacje kobiece oraz mło 
dzieżowe. “ 

Wybory te będą jeszcze jednym 
zwycięstwem chłopów nad bogecza- 
mi wiejskimi i ich zausznikami, tu i 
ówdzie jeszcze tkwiącymi w Gmin- 
nych Spółdzielniach i przyczynią się 
do usprawnienia pracy spółdzielni na 
wsi,  przyśpieszając tym samym 
marsz wsi da dobrobyt» L Sm. 


się|, 


stawia zarzuty zmyślone i kłamliwe. 
— QOczcekiwaliśmy — mówią robot- 
nicy — słów potępienia przeciw tym 
wszystkim, którzy nosząc sutanny 
wydawali braci naszych na pastwę 
zbirów hitlerowskich, którzy współ- 
pracą z okupantem zhańbili swe imię 
duszpasterzy, a nawoływaniami nie- 
nawiści sprofanowali wzniosłe idee 
i zasady wiapy chrześcijańskiej, 
Wśród wielu wypowiedzi mówi 
między innymi ob. Grochodromann, 
że zgadza się zupełnie ze stanowis- 


kiem ks. Bielanika, który stwierdził 


Pracy 


- Gazetka ścienna w PZPB Nr 3 trąci „myszką“ 


ka nas przykre rozczarowanie, W 
portierni na czołowym miejscu 
wiszą „najświeższe“ wiadomości 
z.. miesiąca czerwca. Naprawdę 
dziwne się wydaje, że od czerw- 
ca w „trójce“ nie było o czym 
pisać. Podobno zredagowano ga- 
zetkę lipcową, która brała udział 
w wystawie gazetek- ściennych, 
nie postarano się jednak o drugi 
egzemplarz, tak, że robotnicy w 
ogóle nie znają treści tej gazetki. 
M-ce sierpień i wrzesień przeszły 
zaś zupełnie „bez echa". Wprowa 
dzono nowy system premiowania, 
robotnicy walczą o wysoką ja 
kość produkcji, produkują ekstrę, 
przystąpiły do pracy grupy party) 
ne, gorzej pracują grupy związko 
we, w zakładach powstaje tysiące 
zaqadnień, tysiące tematów — a 
komitet redakcyjny gazetki ścien 
nej śpi. I nawet nie postara się 
zdjąć ze ściany starej, zakurzonej 
gazetki, wykazującej naócznie or 
pieszałość komitetu, 


„W odpowiedzi ma plany podżega- 
czy wojennych przyśpieszymy termi- 
ny wykonania planu trzyletniego, 


damy krajowi dodatkowe dziesiątki 


tysięcy ton stali, miliony metrów 
towarów włókienniczych, dziesiątki 
milionów cegieł, Upowszechnimy i 
podniesiemy na wyższy poziom współ 
zawodnietwo pracy. Wzmocnimy dy- 
scyplinę pracy. Zaostrzymy naszą 
czujność przy ochronie zakładów 
pracy przed zbrodniczą ręką sabota- 
ysty. 

Pomożemy wsi wzmożonym stru- 
mieniem towarów — maszyn rolni- 
czych, nawozów sztucznych i innych 
produktów. Rozszerzymy i pogłębi- 
my sojusz robotniczo-chłopski. 

Przed zespołami redakcyjnymi ga- 
zetek ściennych zakładów pracy w 
Łodzi i województwie -stoj więt za- 


ma zjeździe Bojowników o Wolność 
i Demokrację, że w Polsce panuje w 
pełni wolność sumienia i wyznania, 
Ob. oh. Knzimierz Tomaszewski, Mie 
czysław Krajewski i Stefan Damski 
są wierzacymi i pruktykującymi ka- 
tolikami i w rozmowie oświadczają: 
„Chodzimy co niedzielę do kościoła 
i wcale się z tym nie kryjemy. Nie 
spotkaliśmy się nigdy z tego powodu 
z żadnymi szykanami czy ze strony 
władz, czy prywatnych osób. Prze- 
cież praktyki religijne są w Polsce 
pod ochroną prawa. Księża odpra- 
wiają spokojnie msze św. i wygła- 
szają kazania. 

W dalszej rozmowie stwierdzają 
oni: — „Nieprawdą jest, jakoby za- 
mykało się u nas w Polsce kościoły, 
wprost przeciwnie, każdy z nas wie 
i widzi, że buduje się coraz to nowe, 
czego dowodem jest budowa kościoła 
św. Antoniego w dzielnicy Żubardź, 
oraz na Radogoszczu kościoła Serca 
Jezusowego, Również w szpitalach, 
nikomu, kto tego pragnie, nie odma- 
wia się pociech religijnych". j 

Wobec tych niezaprzeczalnych fak- 
tów jest jasne, że zarzuty papieża 
są bezpodstawne i wypływają ze 
złych i tendencyjnych źródeł, 

Stefan Bocheński 
korespondent fabryczny 
z PZPJG Nr 8 


W zwiącku x wyborem t.zw. kanclerza operetkowego „państwa“ Trizoniiy 


prasa niemiecka ujawniła dość zabawny, a wcale nie małoważny szczegół, 
dotyczący przebiegu głosowania. à 

Jak się okazuje, do minimalnej większości głosów, niezbędnej dp præ 
womocności wyboru Adenauera, zabrakło mu 3 głosy. Wówczas, prezy: 
dium „parlamentu“ wpadło na pomysł, by do liczby głosów ważnych do: 


łi słusznie powiedzieć można, że to 
denanera, 


Za takie 


politycznej. Jakże by jednak mogło 
n. „Westdeutschłand* oparta jest na 


B. D. 


Na Dzień Walki o Pokój 


ścienne 


danie przygotowania na dzień 2-gł 
października br.  okolicznościowego 
wydania gazetek ściennych. 

Przy redagowaniu tej 
ściennej jako drogowskaz, jako wy- 
tyczne winien służyć apel Centralnej 
Rady Związków Zawodowych. 

Na naczelnym miejscu naszej oko- 
licznościowej gazetki ściennej zna- 
leźć się powinien artykuł, omawia- 
jący wkład zakładu pracy do dzie- 
ła utrwalenia pokoju: Wkład ten — 
to wysiłęk produkcyjny załogi. 

Współzawodnictwo pracy, ruch ra- 
cjonalizatorski, system  oszczędno- 
ściowy i wszystkie drogi, prowadzą- 
ce do wzmożenia produkcji t podnie- 
sienia jakości wzmacniają światowy 
obóz pokoju i postępu. Dlatego teź 
w gazetce ściennej w dniu 2 paździer 
nika br. trzeba omówić i podkreślić 
wysiłki przodowników pracy, mi- 
strzów oszczędności i racjonalizato- 
rów, wykazując występujące tu czy. 
tam trudności hamujące nósze wy- 
siłki i krytykując tych wszystkich, 
którzy utrudniają pracę załogi. 

Zagadnienie wałki o pokój iwyzmac 
niania frontu pokojowego w całym 
świecie łączy się nierozerwalnie z.50- 
juszem ze Związkiem Radzieckim, co 
też powinno znaleźć odbicie w treści 
gazetki, : 

Osobne miejsce zajmie sprawa 80- 
juszu robotniczo-chiopskicgo, z jego 
najaktualniejszymi przejawami w 


życiu zakładu pracy — z działalno 


cią ekip łączności miasta ze wsią 
oraz z udziałem zakładu pracy w o- 
statnich 
wych. 


opracowania okolicznóściowej! gazet- 
ki ściennej. Zespoły redakcyjne fa: 
brycznych gazetek ściennych winny 
| więc niezwłocznie przy pomocy ko- 
respondentów i członków załogi przy 
stąpić do szczegółowego sopracowa= 
nia plani najbliższej gazetki ścien- 
nej i do zorganizowania materiałów 
tak, aby gazetka w formie estetycz- 
nej wydana została w odpowiednim 
terminie i ażeby treść jej była cieka» 
wa i urozmaicona, J 


Rozpoczynamy naukę języka rosyjskiego 


W naszych zakładach — Warszaw 
sko-Łódzkich Zakładach Przemysłu 
Drzewnego — Zakład 4, Filia 2 — 
staraniem koła Tow. Przyjaźni 'Pol- 
sko-Radzieckiej, Rady Zasładowej i 
organizacji podstawowej zorganizo- 
wane zostały kursy nauki języka ro- 
syjskiego. 
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Na ekranach kinoteatrów radziec 
k:ch ukazał się nowy film p. t. „Kon 
stanty Zasłonow* w reżyserii A, 
Fajneymerą i W. Korsz- Sabl'na, 
wyprodukowany przez białoruską 
wytwórnię filmową. Film ten po- 
święcony jest pamięci inżyniera 
warsztatów kolejowych Zasłonowa, 
bohaterskiego dowódcy jednej z bry 


gad partyzanckich na Białorusi, or- 
ganizatora wielkiego ośrodka dywer 
syjnego w zapleczu armii hitlerow= 
skiai, Zasłonow zeinał w r. 1943 w 


Nowy film radziecki , 


„Konstanty Zastonow“ 


walce z ekspedycją karną hitlerow= 
ską. Pośmierinie nadano mu tytuł 
bohatera Zw. Radzieckiego. 

Scenariusz nowego filmu opra- 
cowany został przez dramatiirga A. 
Mowżowa, autora sztuki o Zasłona- 
wie, wystawianej z powodzeniem w 
wielu teatrach redzieckich. Muzykę 
do filmu skomponował kompozytor 
białoruski laureat premii stalinow= 
skiej A. Bogatyriow. Rolę Zasłono= 
wa kreuje laureat nagrody staltnow 
skiei w. Drużnikow, 


Uczęszczający na kurs języka ro- 
syjskiego „w naszym zakłądzie ko- 
rżystają z bezpłatnych pomocy nau- 
kowych, a przede wszystkim z pod- 
ręczników. 

Sam jestem członkiem tego kursu 
i uważam, że podobne kursy powin- 
ny być zorganizowane wę wszyst» 
kich zakładach pracy. Nauka języka 
rosyjskiego przychodzi nam łatwo; 
zaprenumerowaliśmy pierwsze pisma 


radzieckie i sądzę, że dzięki czyta- 


niu dzienników i periodyków radziec 
kich poznamy lepiej warinki życia 
(w Państwie Socjalistycznym, 
Blado 
korespondent fabryczny 
z WŁZPD Zakład 4, Filia 2 


tn an 


gazetki 


uroczystościach  doóżynko- 


Nie pozostało już wiele czasu do 


z — 


= 


Biz, X 


Hilary Mint 


Sukcesy 


Rok 1949 jest ostatnim rokiem 
wielkiego długofalowego ; planu 
rozwoju gospodarki narodowej 
Polski — trzyletniego planu od- 
budowy. Pierwszy Kongres PZPR 
rzucił hasło wykonania tego pla- 
nu o 2 — 8 miesiące przed ter- 
minem. Polska klasa robotnicza 
podchwyciłą to wezwanie z entuz 
jazmem. W zakładach pracy, ko 
palniach i fabrykach szeroko roz 
wija się socjalistyczne współza- 
wodnictwo o przedterminowe wy 
konanie planu trzyletniego. Sze- 
reg gałęzi przemysłu, w szczegól- 
ności hutnietwo, już wykonało za- 
dania przewidziane przez plan. 
Przedterminowe wykonanie planu 
trzyletniego przez szereg gałęzi 
przemysłu umożliwia już obecnie 
podsumowanie niektórych wyni- 
ków. rozwoju polskiej gospodarki 
narodowej w okresie od 1946 — 
1949 r. 
1. 

Przemysł polski uczynił poważ= 
ny krok naprzód w porównaniu 
ze swym poziomem przedwojen-i 
nym. W porównaniu z rokiem 
1937 globalna produkcja wielkie- 
go.i średniego przemysłu polskie- 
go wynosiła w r. 1945—38 proc., 
aw r. 1949 wyniesie 174 proc, Jak 
z tego wynika globalny rozmiar 
produkcji przemysłowej w Polsce 
znacznie  przękroczył „ poziom 
przedwojenny, a Polska z kraju 
rolniczegą przekształca się coraz 
bardziej w kraj przemysłowo- 
rolniczy. - 

W wyniku szybkiego rozwoju 
przemysłu polskięgo silnie wzrósł, 
jego ciężąr gatunkowy w cało- 
kształcie gospodarki narodowej: 
z 45 proc. w 1937 r. do 68 proc, 
w 1949 r. Przemysł stał się kiero- 
wniczym elementem polskiej go- 
spodarki narodowej. t 

Przemysł w Polsce rozwijał się 
zasadniczo jako przemysł socjali- 
styczny oparty na zasadach plano 
wania. | i, 

Już w roku 1945 państwo prze- 
jelo zarząd nad wielkimi i śred- 
nimi przedsiębiorstwami przemy- 
słowymi. "Z początkiem 1946 r. 


* wielki i średni, przemysł został 


znacjonaliżowany na' podstawie 
ustawy KRN. W roku 1946 pro- 
dukcja sektora socjalistycznego 
w przemyśle (przemysł państwo- 
wy i spółdzielczy) stanowiła 91,2 
proc, całej produkcji przemysło- 
wej (bez rzemiosła); w roku 1949 
— 95,5 proc. W ten sposób prze- 
mysł polski rozwijał się na bazie 
wzrostu sektora socjalistycznego 
i systematycznego wypierania €le 
mentów” prywatno-kapitalistycz- 
nych. 

Gospodarka narodowa Polski po 
czyniła poważne kroki na drodząr 
uprzemysłowienia kraju. 

Przyczyny szybkiego rozwoju 
polskiego przemysłu í jego wiel- 
kich sukcesów są zrozumiałe. 
Tkwią one w podstawowych rewo 
lucyjnych przeobrażeniach, które 
zaszły w Polsce i które przekształ 
ciły ją z kraju rządzonego przez 
obszarników i kapitalistów, w 
kraj demokracji ludowej; z półko 
lonii kapitału zagranicznego w 
wolhą republikę ludowo-demokra 
tyczną. Przemysł polski rozwija 
"się dlatego, że polskie masy lu- 


Rozkwit literatury Tadżykistanu 


Ponad 1000 lat istnienia liczy ta- 
dżycka poezja pisana. m. 

Utwory wielkich poetów tadżyc- 
kich: Firdoussiego, Omara Hajama, 
Hafiza, Kamolia, Chodżendi, Saadi 
i wielu innych — to perły świato- 
wej poezji. 3 

Ale historia narodu tadżyckiego, 
to nie tylko historia jego prastarej 
kultury. To również historia lat uci- 
sku, cierpień, które były udziałem 
narodu tadżyckiego aż do dnia, gdy 
wreszcie nad Tadżykistanem zajaś- 
niala zorza wolności i nowego ży- 
cia, 

Rewolucja Listopadowa przyniosła 
narodowi tadżyckiemu nie tylko moż- 
liwości rozwoju gospodarczego, ale 
i dostęp do wszystkich skarbów kul. 
tury ludzkiej. Tadżykistan posiada 
obecnie liczne szkoły, wyższe- zakła- 
dy naukowe i -instytuty naukowe. 
Mwórczość literacka jego pisarzy 
stanowi poważną pozycję w ogólnym 
rozwoju kulturalnym kraju. 


Trzema głównymi źródłami litera- 
tury tadżyckiej są utwory tadżyc- 
kich klasyków minionych wieków, 
przebogata twórczość ludowa oraz 
rosyjska literatura realistyczna. Al- 
bowiem wszyscy pisarze tadżyccy ù- 
ezyli się i uczą mistrzostwa literac- 
kiego od najwybitniejszych rorvi- 
kich pisarzy i poetów: A. Puszkina, 


” 


gospodarcze demokracji ludowej w Polsce 


dówe w oparciu o pomoc Armii 


Radzieckiej przepędziły kapitali- 


stów i obsząrników i przeksztal- 
ciły fabryki, kopalnie, zakłady 
przemysłowe w socjalistyczny 
przemysł państwa ludowo-demo- 
kratycznego, rozwijający się na 
zasadach planowania. Przemysł 
polski rozwija się dlatego, iż Pol 
ska wyzwoliła się spod wpływów 
kapitału zagrań cznego i nie pła- 
ci więcej ogromnej daniny byłe- 
mu właścicielowi znacznej części 
polskiego wielk'ego przemysłu — 
kapitałowi zagranicznemu. Polski 
przemysł rozwija się dlatego. że 
w pierwszych dniach swej odbu- 
dowy m'at możność korzystanią z 
bratniej pomocy Związku Radziec 
kiego, dlatego. że zbudowanie pań 


stwa demokracji ludowej dało kla 


šie robotniczej możliwość rozwo- 
ju swych g' gantycznych sił, ogrom 
nej energii i szerokiej twórczo- 
ści ludowej. 

Podstawową metodą budownic- 
twa socjalistycznego i główną 
dźwigqią rozwoju przemysłu pol- 
skiego jest współzawodnictwo 
pracy. 

W swym rozwoju na drodze do 
uprzemysłowienia. w metodach 
zarządzania przemysłem, w orga- 
nizącji produkcji, w systemie 
płac zarobkowych i zachęty do 
pracy, w rozwoju masowych form 
współzawodnictwa odzwierciadla 
jących wzrost świadomości klasy 
robotniczej oraz jej sócjalistyczny 
stosunek do pracy i własności pań 
stwowej, Polska szeroko  korzy- 
stała z doświądczeń budownictwa 
socjalistycznego ZSRR, posiadają- 
cych historyczne, wszechświatowe 
znaczenie. 


2. 
Wielkie zmiany zaszły w tym 


"okresie również w rolnictwie pol- 


skim. W chwili wyzwolenia Pol 
ski przez Armię Radziecką rol- 
nictwo polskie znajdowało się na 
skutek wojny i grabieżczej oku- 
pacji niemieckiej w niezwykle 
ciężkiej sytuacji. Leżące ugorem 
obszary wynosiły 48,2 proc. całej 
powierzchni ornej. Poważnie 
zmniejszyła się w 1945-r, w po- 
równaniu z poziomem przedwojez 
nym -=purodzajność W z» "hektara, 
zmniejszyło się znacznie pogłowie 
bydła. 

W roku 1949 rolnictwo- polskie 
znajduje się w zupełnie innej sy- 
tuacji; odłogi, które rozpościerały 
się na ogromnych obszarach, Zo- 
stały niemal całkowicie zlikwido- 
wane. Urodzaj z hektara osiąg- 
nął poziom przedwojenny, a dla 
szeregu kultur nawet przewyższył 
ten poziom. Produkcja zboża na 
głowę ludności wynosi w roku bie 
żącym 123,9 proc. poziomu przed- 
wojennego. 


W wyniku likwidacji wielkiej: 


własności ziemskiej i przepędze- 
nia obszarników, polskie chłop- 
stwo pracujące wyzwoliło się spod 
wielowiekowego ucisku. Sytua- 
cja małorolnych i średniorolnych 
chłopów „poprawiła się znacznie 
w porównaniu z czasami przed- 
wojennymi. Polskie pracujące 
chłopstwo obdarzone ziemią ob- 
szarniczą, wyzwolone z pęt zadłu- 
żenia bankowego oraz hipoteczne 


Napisał. 


Laureat nagrodv stal nowskiej 


M. Lermontowa, A. Hercena, L. Toł- 
stoja, A. Czechowa, M, Gorkiego, W. 
Majakowskiego i innych. 

Pisarze tadżyccy umożliwili swe- 
mu narodowi poznanie twórczości 
tych wielkich pisarzy poprzez tłuma- 
czenia ich na język tadżycki. 

Już w roku 1919 zaczęło wycho- 
dzić pierwsze radzieckie czasopismo 
literackie w języku tadżyckim. 

Tadżycka literatura radziecka 
idzie po linii realizmu socjalistycz- 
nego. Kreśli ona obraz nowego czło- 
wieka pracującego zarówno dla do- 
bra swego kraju, jak i dla całego 
Związku Radzieckiego. 

Przyjrzyjmy -się twórczości 
starszego  pisatza tadżyckiego 
Sadreddina Ajni. Pisarz ten, który 
urodził się w ubiegłym wieku, z wła- 
snego doświadczenia zna całe trudne 
życie narodu  tadżyckiego, celuje 
zwłaszczą w opowieściach, przedsta- 
wiającycn przełomowe chwile w ży- 
ciu swego narodu. Ajni odrzucił już 
dawno w swej twórczości wszelkie 
konwencjonalne kanony, 
wzschodniei nowiaści i włkraczył na 


naj- 
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Przedruk artykułu, który ukazał się 
w 258 numerze „Prawdy“ 


go i z ucisku niespraw edliwych 
podatków oraz nadmiernie wyso- 
kich cen na towary przemysłowe, 
potrafiło rozwinąć swoje siły i 
szybko odbudować straszliwie 
zniszczone w wyniku wojny i 
niemieckiej okupacji -rolnictwo 
kraju. 

Rozwój i odbudowa gospodarki 
rolnej odbywają się w warunkach 
ostrej walki klasowej z bogacza- 
mi wiejskimi. którzy starają się 
ujarzmić pracujące chłopstwo, zda 
być mocne pozycje na rynkach 
rolniczych, podważyć plany g0- 
spodarcze państwa demokracji lu- 
dowej, śrubówać ceny, tworzyć sze 
reg trudności w mieście i na wsi. 

W sojuszu z miejskimi kapitali 
stami, kupcami. bogacze wiejscy 
starali się poczatkowo stworzyć 
poważne trudności na froncie zbo 
żowym.' Jednak wysiłki ich za- 
kończyły się porażką, a bitwę o 
zboże wygrał rząd Polski ludo- 
wej. Obecnie zakup zboża w Pol 
sce odbywa się jedynie póprzez 
system państwowy i srółdzielczy. 
Umożliwiło to całkowite ustabili 
zowanie w ciągu dwóch lat een 
zboża na poziomie opłacalnym dła 
chłopstwa. Ę 

Podobną próbę zerwania zaaęy 
patrzenia miast przez elementy ku 
łackie i spekulanckie można było 
zaobserwować w dziedzinie han- 
dlu mięsnego. Jednak i ta próba 
mie powiodła się. Państwo ludo- 
wo-demgkratyczne opierając się 
o biedną i średnio zamożną część 
chłopstwa. przedsięwzięło szereg 
środków dla zwiększenia pogło- 
wia bydła, a zwłaszcza świń oraz 


zaprowadzenia ładu w dziedzinie. 


handlu miejskiego. 

W minionym okresie polska go 
spodarka rolna rozwijała się w 
zasadzie jako drobna gospodarka 
indywidualna. Socjalistyczny sek- 
tor wsi polskiej jest jeszcze sto- 
sunkowo; niewielki i słaby. -W 


skład tego sektora wchodzą przede | 


wszystkim majątki państwowe. 
Do socjalistycznego sektora rol- 
nictwa polskiego wchodzą rów- 
nież pierwsze rolnicze spółdzie|- 
nie produkcyjne, które powstały 
w 1948 4 1949 roku» W chwili 
obecnej jest ich około 120. 
Rozwój w kierunku spółdziel- 
czości produkcyjnej w rolnictwie 
dopiero się zaczyna. Wśród pra 
cującego chłopstwa coraz bardziej 
dojrzewa myśl o konieczności 
przejścia od drobnej, zacofanej go 
spodarki chłopskiej do wielkiej. 
nowoczesnej gospodarki, od gospo 
darki indywidualnej do zespoło- 
wej. Do wzrostu tego zrozumienia 
przyczyniły się w znacznej mierze 
wycieczki chłopów polskich do 
Związku Radzieckiego. Nie ulega 
wątpliwości, że pierwsze 120 rolni 
czych spółdzielni produkcyjnych, 
to dopiero pionierzy wielkiego ma 
sowego ruchu, który w ciągu sze- 
regu lat będzie decydującym czyn 
nikiem rozwoju wsi polskiej, Ca 
ły rozwój rolnictwa polskiego po 


Mirzo Tursun -Zande 


przew. Zw. Pisarzy Tadżyckich 
drogę realizmu. Jedna z najciekaw- 
szych opowieści Ajni — „Guomon* 
kreśli dzieje podległych niegdyś emi- 
rom Buchary byłych niewolników i 
dzieci byłych niewolników, którzy 
stali się prawdziwymi panami swego 
losu w Radzieckim Tadżykistanie, 

Wielu pisarzy tadżyckich kroczy 
za przykładem Ajni drogą realizmu 
socjalistycznego. Opisują oni w 
swych utworach przebudowę kraju, 
opiewają hodowców bawełny oraz 
twórców kanałów i dróg przez pu- 
stynię, 

Z pośród poetów młodszego poko- 
lenia wymienić należy Mirsaid Mir- 
szakara, który stworzył cykl wier- 
szy o budowie olbrzymiego systemu 
irygacyjnego w Wachszskiej Dolinie. 
(Brał on osobiście udział w tej bu- 
dowie). Za najlepszy utwór Mirsza- 
kara uchodzi poemat „Złoty kiszłak*, 
przetłumaczony na wiele języków 
narodów ZSRR. W poemacie tym o0- 
powiada poeta o tym, jak realizowa- 
ły się w naszych czasach odwieczne 
marzenia narodu tadżyckiego, jak two 


właściwe |rzył on nowe życie na prastarej zie- 


mi. 
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twierdza jeszcze raz słuszność na- 
uki Lenina i Stalina o przejściu 
od indywidualnej gospodarki 
chłopskiej do gospodarki zespo- 
łowej i decydujące wszechświato 
we historyczne znaczenie radziec 
kich doświadczeń budownictwa 
socjalizmu na wsi. - 


- 3. 

Rozwój obrotu towarowego w 
okresie powojennym odbywa się 
w Polsce również w waruńkach 
zaciętej walki klasowej. W pierw 
szych latach powojennych obser= 
wowaliśmy wiele niebezpiecznych 
zjawisk w dziedzinie obrotu towa 
rowego. W czasie gdy przemysł 
przeszsdł już na własność państwa 
I rozwijał się na zasadach socja- 
IFstycznych, obrót towarowy po- 
zostawał jeszcze w znacznym sto 
pniu w rekach kapitału prywatne 
go. Możliwość znacznego rozsze- 
rzenia i wzmocnienia socjalistycz 
nego sektora w dziedzinie obrotu 
towarowego nastąpiła dopiero 
wówczas gdy okrzepło decydują- 
ce ogniwo gospodarki narodowej, 
przemysł socjalistyczny -W maju 
1947 r. rozpoczęła się w Polsce 
tak zwana „bitwa o handel“; któ- 
ra oznaczała zdecydowaną ofen- 
sywę przeciwko elementom pry- 
watno-kapitalistycznym w. dzie- 
dzinie wymiany towarowej. W wy 
niku tej ofensywy przeciwko elt- 
mentom kapitalistycznym i v? wy 
niku rozwoju państwowego oraz 
spółdzielczego, hurtowego i deta- 
licznego handlu, odniesione zosta 
ło poważne zwycięstwo na tym 
odcinku gospodarki. Obecnie han 
del hurtowy znajduje się całko- 
wiele w rekach organizacji pań- 
stwowych i spółdzielczych, a ka- 
pitał prywatny jest z tej dziedzi- 
ny niemal całkowicie wyparty. 


R * m 


"Tak wygląda pokrótce bilans 
rozwoju gospodarki narodowej w 
Polsce w okresie powojennym. 
Taki jest bilans trzyletniego pla- 
nu gospodarczego odbudowy Pol- 
ski. Jak widać z tego bilansu zre 
alizowane zostało nie tylko zada- 
nie odbudowy życia gospodarcze- 
go kraju. ale także poczynione zo 
stały poważne kroki na /dro- 


dze przeobrażenia Polski w kraj k 


przemysłowo - socjalistyczny. W 
myśl dyrektyw zatwierdzonych 
przez Kongres PZPR, obecnie jest 


"w opracowaniu nowy sześcioletni 


| 


plan rozwoju polskiej gospodarki 
narodowej. Zadaniem tego pla- 
nu. jak stwierdzają wytyczne Kon 
oresu PZPR, jest zbudowanie. w 
Polsce podstaw socjalizmu. 


Zadania planu sześcioletniego 
są ogromne. Ich realizacja wy- 
maga wielkiego napięcia wszyst- 
kich sił narodu i przezwyciężenia 
zaciekłego oporu klas' kapitali- 
stycznych, a przede wszystkim 
najliczniejszej klasy kapitalistycz 
nej — kułąctwa, wymaga niezłom 
nej i zaciekłej walki z próbami 
sabotażu, dywersji. które rozgro- 
miona reakcja polska stara Się or 
ganizować w myśl zleceń imperia 
lizmu amerykańskiego. Realiza- 
cja tych zadań wymaga nieprzer- 
wanej walki z wszelkimi nawro- 
tami nacjonalizmu i przejawami 
nastrojów. antyradzieckich. Po- 
wojenny okres rozwoju Polski dał 
narodowi polsk'emu wielkie do- 


świadczenia historyczne i wykazał 


gdzie znajduja się jego prawdziwi 
przyjaciele i kim są jego wrogo- 
wie. Najszersze masy, ludowe 
przekonały się na podstawie wła- 
snych doświadczeń, iż rozwój Pol 
ski jako przodującego, uprzemysło 
wionego kraju socjalistycznego 
możliwy jest tylko w jednolitym 
froncie ze Związkiem Radzieckim 
i w zaciekłej walce przeciwko o- 
bozowi imperialistycznemu, na 
którego czele kroczy imperializm 
amerykański, Powojenny okres 


stwowego, 
budownictwa socjalistycznego w 


[ 
od 


rozwoju Polski dowtódł w sposób 
dobitny, że bez ścisłego sojuszu 
ze Związkiem Radzieckim i kra- 
jami demokracji ludowej Polska 
skazana byłaby na nędzną rolę 
niewolniczej kolonii amerykań- 
skiej. W taką kolonię przekształ 
ciła się już Jugosławia, na skutek 
zdrady rządu  jugosłowiańskiego 
i wodzircja kontrrewolucyjnego 
przewrotu w Jugosławii, angloa= 
merykańskiego szpiega /i zdrajcy 
— Tito. 


Nie ulega wątpliwości, że na- 
ród Polski. któremu przewodzi 
PZPR, zahartowany w walkach 
z reakcją, w walce o rozbudowę 
i rozwój swej gospodarki, swej 
kultury narodowej, w walce o od 
budowę i rozwój swego życia pań 
idąc za przykładem 


ZSRR, korzystając z bezintere- 
sownej pomocy i poparcia wielkie 
go Związku Radzieckiego, potra- 
fi zwycięsko pokonać wszystkie 
trudności i zbudować w Polsce 
fundamenty społeczeństwa socja- 
listycznego. 


Tito w zmowie z wywiadem USA 
~ — knut zamach na wolność państw demokracji ludowej = 


Szpieg Szónyi odsłania kulisy zbrodniczej 
działalności trockistów 
W dalszym ciągu swych. zeznań |wadzić propagandę antypartyjną. Na 


podczas poniedziałkowej tozprawy 
Szónyi podaje, że dla przekazy- 
wania informacji szpiegowskich z 
Węgier istniały trzy drogi, Bardzo 
ważne wiadomości przekazywaro bez 
pośrednio do poselstwa amerykańskie 
go w Bernie. 

Oskarżony Szónył dowiedział się 
od Lompara, że między Tito a Dulle- 
sem toczyły się rozmowy w sprawie 
współpracy powojennej, której celem 
miało być prowadzenie dywersyjnej 
roboty przeciwko Związkowi Radziec 
kiemu oraz partiom komunistycznym. 
Tito miał odegrać przy tym na Bat- 
kanach decydującą rolę. 

Udało mi się — mówi Szónyi — zą 
jąć ważne stanowisko w partii komu 
nistycznej. Wykorzystałem je, by gb- 
sadzić z kolei inne ważne stanowis- 
ką w aparacie państwowym członka- 
mi mojej grupy. z 
| Członkowie naszej grupy mieli 
werbować dalszych zwolenników i pro 


zajętych stanowiskach mieli oni jedno 
cześnie pracować tak by mieć otwar- 
tå drogę do awansu. - 

Dane, które przesyłaliśmy odnosi- 
ły się do inflacji, do siły partii komu 
nistycznej na Węgrzech oraz dotyczy 
ły tajemnic politycznych i gospodar- 
czych. 


Dywersyjna robota 
przeciwko ZSRR 


W dalszym ciągu Szónyi zeznaje, 
że z Rajkiem zetknął się po raz pierw 
szy w 1946 roku, kontakt ten nawią 
zany został za pośrednictwem wysłan 
nika Dullesa — członka poselstwa wę 
gierskiego w Szwajcarii Laszlo Bar 
toka. Od tej pory do maja 1949 roku, 
tj. do czasu aresztowania — Rajk u- 
dzielał mu instrukcji i kierował jego 
robota. e 

Przewodniczący: Jakie poczynił 
pan przygotowania do puczu i jaka 
była rola Rajka w tym puczu? - 

Szönyi: Ostateczny cel był zawsze 
ten sam. Zmieniała się tylko takty- 


m (ka zależnie od sytuacji na Węgrzech. 


Jeden z uczniów E. Ajni — powie» 
ściopisarz Rachim Dżalił — jest au- 
torem znakomitej powieści „Pułat 
i Giulru*, poświęconej chłopom ta- 
dżyckim — kołckożnikom. 

Fotech Nijari — uczestnik wiel- 
kiej wojny światowej — jest twór- 
cą powieści, w której na tle bitwy 
o Stalingrad ukazuje on przyjaźń 
walczących z najeźdźcą ludzi radziec 
kich — Rosjan, Ukraińców i Tadzy: 
ków i opiewa ofiarną pracę narodu 
tadżyckiego dla frontu. 

Najmłodsze pokolenie pisarzy i 
poetów tadżyckich, które odznacza 
się głęboką znajomością współczes- 
nego życia, poświęca swe utwory 
dążeniom i pragnieniom młodzieży 
Tadżykistanu. W roku 1949 w Repu- 
blice Tadżyckiej wydano ponad 10 
powieści młodych pisarzy. Należy 
tu wymienić nazwisko dramaturga 
A. Kachori, który napisał sztukę a 
Bohaterze Związku Radzieckiego, 
Tujczy Brdżigitowie — synu narodu 
tadżyckiego i odważnym bojowniku 
Armii Radzieckiej. ` 

Garść przytoczonych przez nas 
faktów świadczy o tym, że radziec- 
ka literatura tadżycka znajduje się 
w pełni rozkwitu. A nową twórczą 
podnietą stanie się niewątpliwie dla 
pisarzy naszej republiki Dekada Li- 
teratury TFadżyckiej, która odbędzie 
sie wkrótce w Moskwie,” 


p, | 


t 
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W pierwszym okresie, w latach 1945 


—1946, gdy obok partii komunistycz 


nej istniały elementy prawicowe o- 


rientujące się na Amerykę, otrzyma- 
łem polecenie prowadzenia antypar- 
tyjnej roboty, i zorganizowania osób, 
które byłyby w tym pomocne. 
` Po zjednoczeniu partii robotni 
czych i po zlikwidowaniu reakcji 
stało się jasnym, że taktykę nale- 
ży zmienić, Do tej pory nie było 


mowy o użyciu siły — odtąd nato 


miast stało się oczywiste, że jest 
to jedyna droga... 
. Szónyi stwierdza, że w lutym 1948 
roku Rajk wyłuszczył mu szczegóły 
planowanego puczu, informując go 
równocześnie o swej rozmowie z Ran 
kowiezem podczas pobytu Tito na 
Węgrzech. Po rezolucji Biura Infor- 
macyjnego Rajk oświadczył Szóny- 
iemu, że kontakt z Jugosławią musi 
być nadal utrzymany i że Jugosła- 
wia udzieli im pomocy, lecz że nale- 
ży pracować ostrożniej i bardziej kon 
spiracyjnie. 
Wspól plan“ 
spolny „pian 
zbrojnego puczu 
Tite i Rankovicz opracowali 
plan puczu razem z Amerykana- 
mi. Termin rozpoczęcia puczu 
miał być ustalony przez Ti- 
to, Rankovicza i Amerykanów. 
Plan puczu był częścią ogólnego 
planu Tito, federacji na Bałkanach 
z Tito jako premierem. 
Z kolei oskarżony udziela wviaś- 


- . 4 - 
jugosłowiańskich 
nień w sprawie swojej polityk: kadr 
w Węgierskiej Partii Pracujących. 
Polityka ta szła w kierunku, by ele- 
menty niezadowolone, karierow:- 
czowskie i orientujące sie na zachód 
umieścić w aparacie państwowym. 
Przewodniczący: Jakie były wasze 
plany w dziedzinie politycznej? 
Szoenyi: Jak mówił mi Rajk, cho- 
dziło o usunięcie wpływów partii 
i zastąpienie ich wpływami frontu 
ludowego, w którym warstwom śred 
nim przypadłaby decydująca rola. 
Dalej zamierzano odizolować We- 
gry od Związku Radzieckiego i od 
krajów demokracji ludowej oraz 
przejść na stronę Amerykanów. 
Wiedzieliśmy, że może to uastąn;ć 
tylko stopniowo ze względu na wiel 
ką popularność Związku Radzieckie 
go wśród ludu węgierskiego. 


Ostanim celem 
zdrajców — faszyzm 


Na zakończenie 
Szoenyi oświadcza: ; 
Mówiłem tutaj przed Wysokim 
` Sądem zupełnie szczerze, padob- 
nie jak i w czasie śledztwa, Wszy 
stko, co wiedziałem, opowiedzia- 
łem szczegółowo. Czułem, że nie 
postępuję właściwie i dlatego na 
tychimiast po aresztowania wszy 
stko opowiedziałem, Moją szcze- 
rością, 0 tyle, o ile jest to możli- 
„we, chciałem naprawić te ciężkie 
zbrodnie. Oświadczam ta dlatego, 
że dziennikarze zwykle w takich 
wypadkach mówią, iż oskarżeni 
nie składają szczerych zeznań. 
Muszę podkreślić, że stanowiska 
tych dziennikarzy jest niepraw- 
dziwe. 
Wreszcie Szoenyi, odpowiadając 
na pytania prokuratora, ' wyjaśnia, . 
że po obałeniu rządu demokracji lu 
dowej, spiskowcy mieli zmontować 
rząd burzuazyjno - demokratyczny. 
Wiem jednak — mówi oskarżony, — 
że w późniejszym okresie przyszedł 
by rząd faszystowski, 
; Na pytanie prokuratora, :o oskar 
żony może powiedzieć o organizacji 
innych emigrantów, Szoeny:. wyjaś- 
nia, że grupa czechosłowacka pozo- 
stawała w ścisłym kontakcie z emi- 
gracyjnym rządem  czechosłowac- 
kim w Londynie. 
„Wiem też o grupie emigracyj- 
nej, która powróciła do Polski. 
Pozostawała ona w kontakcie z 
wywiadem amerykańskim. Nie 
«mogę jednak przypomnieć sobie 
"nazwisk, W mojej grupie byli rő- 
wnież dwaj sjoniści: Demeter i 
Vagi. Wiedziałem, że sjoniści 
współpracują z Amerykanumi, 
Rnznrawa trwa 


swych zeznań 


— 


KOMU WINSZUJEMY 
Czwartek, dnia 22 września 1949 r, 
Dziś: Tomasza 


WAŻNIEJSZE TELEFONY 
22 — Pow. Kom. M.O. 


33 — Miejski Posterunek MO. 

41 — Straż Pożarna ` 

30 — Zarząd Miasta Kutna 

31 — Starostwo Powiatowe 

32 — Pow. Zakł. Elektryczny 

102 — Prezydium Pow. Rady 
Narodowej 

91' — Urząd Zdrowia 

89 — Polski Czerwony Krzyż 
(PCK) 

20 — Szpitał Powiatowy 

34 — Ubezp. Społeczna 

90 — Pogotówie Sanit. PCK 

103 — Pow. Zakł. Ubezp. Wza- 
jemnych, ul. Narutowi- 

A cza nr 20 
106 — Apteka „Pod Orlem“ 


7 — Walenta, Apteka 
52 — Chacińska, Apteka. 


Łowicz 


Dwa dni tywały obrady nauczy- 
cielstwa kutnowakiego. 450 osób 
zebrało się w sali kina „Polonia 
w Kutnie gdzje'17 bm., w pierw- 


szym dniu Konferencji Powiatowej 


Związku Nauczycielstwa Polskiego 
radzono nad wprowadzeniem nowe- 
go programu nauczania, podniesie- 
niem jego poziomu j walce z anala 
fabetyzmem. 

Konferencję otworzył inspektor 
szkolny tow. Sujczyński. W obrą- 
dach nauczycielstwa kutnowskiego 
wzięlj udział: przedstawiciel Mini- 
sterstwą Oświaty tow, Kuź, staro- 


ratorium Okręgu Łódzkiego tow. 
Watejkowski, I sekretarz Komite- 
tu Powiatowego PZPR tow. Fiet- 
kiewicz, przedstawiciel ORZZ tow. 
Kowalczyk, przewodniczący Powia 
towego Zarządu ZNP tow. Seroka, 
oraz przedstawiciele spoleczeń- 
stwa kutnowskiego. 

Referat ideologiczny na temat 
„Wojna. a pokój“ wygłosił kierow- 
nik szkoly podstawowej rw 
Kutnie tow. Juraszus, Mówca oma 
wia stosunck Watykanu do Polski, 
na przestrzen; dziejów, kładąc 
szozególny nacisk na ostatnie wro- 


sta tow. Gałka, przedstawiciel Ku. |gie wystąpienie papieża przeciw 


taiemu narocowj polskiemu. 

W dyskusji zabierali głos nau- 
czyciele z Kutna i ze szkół wiej- 
skich. Wszyscy mówcy ostro potę- 
pili ostatnie wystąpienia papieża, 
naz ywając je bezczelną prowoka- 
cją polityczną i naigrywaniem się 


iz uczuć religijych ludzi wierzą- 
cych. = : 
W wyniku dyskusji uchwalono 


rezolucję, w której nauczycielstwo 
kutnowskie potępia ostatnie poli- 
tyczne wystąpienia Watykanu j do- 
maga Się od polskiej hierarchii 
kościelnej sprostowania kłamstw 
papieża o sytuacji kościoła w Pol- 


Akcja siewna w Kutnowskim 
przebiega planowo 


Susza trwająca kilka tygodni byta 
poważną przeszkodą w planowy re- 
alizowaniu jesiennej aukcji siewnej 
na terenie powialu  kutrowskiego. 
Ostatnie deszcze znacznie ułatwiły 
prace rolników i obecnie do siewów 
zmobilizowano wszystkich ludzi i ma 
szyny, zarówno w Państwowych 60- 
spodarstwach  Rolirych,  Ośrodkach 
Maszynowych, jak i w poszczegól- 
nych gromadach naszego powiatu. 

Do dnia 19 września br ogólem że 


siano 3.040 heklarów, w tym 520 ha 


szepaku, 100 ha jęczmienia, 220 ha 
mieszanek pastewnych, 1.700 ha żyta 
i 500 ka pszenicy. 
Gimipno Spółdzielnie 
Chłopska” zaopatrują rolników w 
kwalilikcewane ziaino siewne. przy 
czym ziarno, żaprawiane jest na miej 
scu przeciw wszelkiego rodzaju cha- 
robom. (Ciminne Spółdzielnie otrzy- 
mały dodatkowo 40 ton żyta orydi- 
nału i 10 ton pszenicy oryginału, tak. 
że wśród rolników naszego powiatu 


„Samopomoc 


| powiatu. 


PZGS rozjwowadzi 190 ton ziarna 
siewnego. Oprócz tego rolnicy otrzy: 
moją ziarno siewne pierwszych od- 
siewów z bloków nasiennych. 
Również nawcży szluczne znajd: 
ją się w Spółdzielniach w wystarczą- 
jacej ilości, Początkowo odczuwana 
brak superfosfatu. W ubiegłym tygo- 
diù PZGS w Kulnie otrzymał 300 
ton importowanego superfosfatu. Zo- 
sieje on rozprowadzony do wszyst- 
kich Gminnych Spółdzielni naszego 
(b) 


P 


« zapomniana fauryka 


„Zjednoczenie Przemysłu Surogatów Kawowych 


musi się więcej interesować tym zakładem 


Zakłady Przemysłowe „Be-Wu- 
Zet“ w Łowiezu, podległe Zjedno- 
czeniu Przemysłu Surogatów Ka- 
wowych .i Namiastek Spożyw- 
czych w Warszawie, rozpoczęły za 


raz pó dkończeniu Gziałdń wojen- |” 


nych — normalna produkcję. 
Podstawą” prodhkcji 4BWZ*-tu 
jest wyrób mieszanki kawy p. n. 
„Turek į „Powszechna“ oraz cy- 
köri przeznączonej w Iwiej części 
na eksport. W zdkresie produkeyj 
nych możliwości zakładów, leży 
równ eż suszenie owoców 1 jarzyn. 


PIERWSZE KRORI — 
BUDOWA I NAPRAWY 

Po zakończeniu działań wojen- | 
nych m!'mo zdewastowania barku 
maszynowego przystąpiono do pro 
dukcji. Okupant pozostawił zaled- 
wie 2 piece bębnowe do prażenia, 
2 stare młynki do mielenia kawy, 
6 pras do wyroku cykorii w las- 
kach i 60:ha POWOD cy 
korii. 

W roku 1046 przystapiono do in 
tensyw nyeh prac inwestycvjnych. 
Kosztem 7 m lionów złotych rozpo 
częto budowę obszernych magazy 
nów. W tvmże roku sprowadzono 
trzy kul'ste piece do palenia ka- 
wy i urządzenia służące do jej 
chłodzenia. 

Starania Dyrekcji i Rady Zakła 
dowaj szły bezustanne w kierun- 
ku należytej rozbudąwy zakładów 
i postaw! enia ich na właściwym po 
ziom e. Wyremontowano po woj- 
nie palarnie. suszarnie. budynek 


„admin stracji i magazyn podręcz- 


ny, odwodn ono ruszarn'ę i maga- 
zyn. Wszżystłcje te prace przepro- 
wadzono systemem gospodarczym. 

W dszaniu do zapewnienia odpo 
wiedn'ch' warunków higienicznych 
wybudowano nowe ubikącje, umy 
walne i szatnię. W trosce o bez- 
pieczeństwo | warunki hig'eny pra 
cy, zabezpieczono urządzenia w 
trażarni, zainstalowano wyc agi 
fla pary i dymu, przebudowano 
niropy suszarni, za nstalowano gaś 
nice i zorganizowano lokalną straż 
ozu OWĄ, 


ZWIĘKSZAMY KONTRAKTY 
Równolegle z pracami remonto- 
wo - inwestycyjnymi, starano się 
f) POW iększen e terenów upraw cy- 
korił, jako jednej z podstaw produ 
jeeji. Podczas, gdy w róku 1946 — 
aKontraktowano 180 ha, w 1947 
203, w następnym 328, a w bie- 
cym już 430 ha. Plantatorzy cy- 
“ori rekrutują się spośród mało i 
gdniorolnych, posiadających od 
i do 12 ha ziemi.  * 
RACJONALIZACJA 
ROZWIJA SIĘ 
W dążeniu do jak największego 
usprawnienia produkcii rohatn.cy 


ldochód w wysokości 174 t ysi 


„BWZ“-u zgłosili szereg pomy- 
słów, które po wykorzystaniu 
wpłynęły na zwiekszenie wydaj- 
ności pracy i poważne oszczędno- 
ści. *: 

Do czółowęech wynalazków male 
ży pomysł ob. ob.: Jana Podem- 
skiego i Jóżefa Z wnego, poólepają 
cy na udoskonaleniu  młynka, 
przez zainstalowanie dwóch otwo- 
rów wyrzucających mielona kawę. 
Wydajność młynków podn esiono 
4-krotnie. 

Drugim pomysłem było założe-. 
nie do auta ogumienia z wozu a 
innym rozmiarze, co dało czysty 
gcy 
izt. Pomysł powyższy zgłos! <kie-. 
rowca samochodu. ob. Dębowski, 
wraz, z pomocnikiem Więckow= 
skim. 

Oprócz wyżej 
wniosków racjena! zatorsk.ch po- 
czyniono w zakładach 
nych drobnych ulepszeń. 

Należy zwrócić uwagę, że 
chwili zgłoszenia wszystkich pomy 
słów, nie przyznano do dna dzi- 
siejszego żadnemu z racjonalizato 


| 


a 


szereg in- pl 


żarni, mielarni i pakowni, robotni 
cy tracą z tej przyczyny poważne 
zarobki. Jako przykład niech słu- 
ży akt, że w 1947 roku jedna pa- 
kowaczka pakowała > 60 
kg Kawy, a obóchie 125 kg. Z ęk 
szenie wydajności nie zostaję u- 
względnione w ' zaróbkach. 

Z tego powodu nie może po- 
wstać w łowickiej fabryce akcja 
współzawodnictwa pracy. 


ZJEDNOCZENIE NIE ODPOWIA- 
DA NA PISMA ` 

Aby produkcja mogła normalnie 
sie rozw ijać, Konicczne jest prze- 
prowadzenie pownych drobnych, 
okresowych remontów. 

Pisma skierowane do apes 
nao przyznanie na te cele kre 
tów, — pozostają zupełnie bez S 


mios 


wymienionych | pow: edzi, A są w nich pozycje 


związane z budowa urządzeń bez- 
„ofstwa i Lizieny vracr. Czy 
wolno lekceważyć s'aszne żądań a 


od. | kierownictwa? 


PLAN OSZCZĘDNOŚCIOWY 
Wzorem innych zakładów pracy 


rów ani grosza EE Centralny | Be-Wu-Zet posiada swój plan „O* 


sane Tr 


Zarząd, mio wyr ZA 
kład pracy kilku mon:tów w tej 
sprawie — dotychczas jej nie za- 
tatwit. Już 10 miesięcy czekają pro 
jektodawcy na zasłużoną nagrodę. 

Fakt ten przyczynia się nie tyl- 
ko do słusznego rozgoryczen'a ro- 
botników, ale i do zahamowania 
akcji małej racjonalizach, 


szary 


PRODUKCJA WZRASTA 
Stwierdzić należy  kolosalną 


zwyżkę produkcji w latach powo- | gp; 
jennych. I tak: gdy w roku 1946, azie. 


wyprodukowano 163 tony 
230 ton cykorii, 
podniesiono tę ilość do 3871 ton ka! 
wy, 389 ton cykorii, 

W roku 1946 produkcja kawy 
wyraziła się cyfrą 581 ton, a eyko 


kawy; 


ri — 370 ton. Dot. pea br. wypro jw źmożenia opieki 


dukowano już 481 t, kawy, a za 
dwa tygodnie — przystąp. się do 
kampanii cykorii. 

Powyższe os: agat ięcia 
cze maksymalne, P rodukcję kawy 
można podn.eść (przy obecnej za- 
łodze) — trzykrotnie. Ze wzęledu 
jednak na szczupły plan narzużo- 
ny przez Zjednoczenie, zakłady 
muszą ograniczać produkcję. 
BWZ już w dniu 18 maja przekro 
czyły ò 24 procent 3-letni plan pro 
dukcji, wykonując w tym samym 
dniu roczny plan w 108 proca- 
tach. - 
NIE MA NORM 

Jedną z najpoważniejszych bolą 
czek załógi jest brak norm pracy, 
których Zjednoczenie nie nadesła- 
ła do tej pory. Przy Dracy w nra- 


w roku następnym | Czer wony 


! ne są jesz | dia chorych, 


w wy: ensai 4.360.000 złotych. Za- 
loga zobowiązała się go wykonać 


przed terminem do 30 listopada. 
Pon'eważ do maja zaoszczędzono 
już 2.578.000 zł, załoga i kierowni 
ctyro ma zamiar przekroczyć zade- 
kJarowaną sumę. 

Jes teśmy pewni, że obietnicę tę 
zdołają zrealizować bez w.ększych 
trudności. 


prowadzi w rozgrywkach 
o mistrzostwo B-klasy 


W ostatnich rozgrywkach o mi- 
slizostwo klasy B Podokręgu Północ 
uego padiy następujące wyniki: 

„Spójnia  Kulno pokonała „Koóle- 
jaiza" Kumo w stosunku 2:1 10:0} 

„Stał' Kutno pekonała „Gwardię“ 
Gostynin w stosunku 6:1, 

„Kolejarz” Łowicz przegrał z „Elek 
trycznością” Płock 1:3. 

Po niedzielnych rozgrywkach tahe- 


la mistrzosiw przedstawia się, jak 
rastępuje* 

1! Kolejar”y=Łowicz 4 6:2 p 15 
21 Spójnta—Kutno 4 5; 6:6 
31 Gwardia—Kulno 3 42 12:44 
4) Kolejarz—Kutno 3 42 HA 
5) Elęklryczn.—Płock 3 33 6:5 
6) Stałl=Kutno 4 26 7:1 
7, Gwardia—Gostynin 3 0:6 4:2 

(©) 
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Konferencja nauczycieli powiatu kutnowskiego 


sce. Podniesienie poziomiu naucza- 
nia, wychowanie całej młodzięży w 
duchu socjalistycznym, oto odpo- 
wiedź nauczycieli powiatu kutnow- 
skiego ną polityczne krętactwa i 
kłamstwa Watykanu. 


Z kolej inspektor szkolny tów. 
Sujczyński złożył sprawozdanie z 


prac Powiatowego Inspektoratu 
szko gzgo cm Tok 1949-50, oraz za- 
poznał zebranych z płanami na rok 
bieżący, dotyczacymi rozwoju ne 
terenie powiatu: przedszkoli, szkol 
nietwą podstawowego, oświaty dla 
dorosłych, walki z anaifabetyzmem 
i Opieki nad Dzieckiem, 

Nowy rok Szkolny — stwierdził 
tow. Sujczyński — będzje rokiem 
przełomowym. Proces przechodze- 
nia god form ustrojowych demokra- 
cji ludowej do socjalizmu musi się 
ujawnić również i ną terenie szko- 
ły podstawowej, zarówno w nau- 
czaniu jak j wychowaniu. 

W walce o podniesienie poziomu 
naukowego w. szkołach, przestrze- 
gać Się będzie skrupulatnie utrzy- 
mania jak tajwiększej frekwencji 
i zwiększenia dni pracy w szko- 
łach, Inspektorat Szkolny będzie 
zmriiejszał w terenie ilość ozkół 0 
jednym nauczycielu oraz uzupeł- 
niać będzie sprzęt szkolny i pomo- 
ce naukowe. 

Po referacje wywiązała się dy- 
skusją, w której uczestnicy wypo- 
wiadali się co do form walki z an- 
alfabętyzmem i omawiali metody 
usprawnienia nauczania w szkołach 
podstawowych. 

W wyniku dyskusji zebrani pau- 
czyciele złożyli deklarację, w któ- 
rej zobowiązują do pomnożenia 
swych wysiłków dla złjkwidowa- 
üla analfabetyzmu na terenie po- 
wiatu kutnowskiego do dnia 22 
lipca 1951 roku, po za tym uspraw 
;niać administrację szkół i wycho- 
wywąć młodzież w duchu postępu. 

Drugj dzień obrad Konferencji 
Oświatowej rozpoczęto o godz. 9-ej 
rano w gmachu 11-latki w Kutnie. 
Konferencja wyłoniła sekcje: hu- 
manistyczną, matematyczną, geo- 
graficzną, biologiczną, fizyki i che- 
mii, prac ręcznych, oświaty dla do- 
rosłych, przedszkoli i Opieki nad 
Dzieckiem. 

Prace w poszczególnych sekcjach 
trwały do godz, 14-ej, a następnie 
na ogólnym zebraniu podsumowa- 
no wyniki obrad poszczególnych 
sgkeji 

W nowym roku szkolnym szkoły 
otrzymają nowe programy i pod- 
ręczniki. Program przewiduje 
zwiększenie ilości godzin języka 
polskiego i matematyki przeważ- 
nie kosztem przdmiotów artystycz- 
no-technicznych, Po za tym już od 
klasy 5-tej wprowadza się jeden 
język obcy — rosyjski. 

Podsumowania dyskusji dokonał 
wizytator Okręgu. Łódzkiego tow. 
Matejkowski, 


Narada rolników 
odbędzie się w sobołę 


W sobotę 24 bm. o godz. 9-ej w sa 
li konferencyjnej Starostwa Powia- 
towego w Kutnie odbędzie się nara- 
da wytwórcza rolników powiatu kut- 
nowskiego. 

Na naradzie przedstawiciele kut- 
nowskiej wsi, zapoznają się z projek 
lem planu upraw naszego powiatu. 


(b) 


Urzędn cy kopią piłkę 
na Odbudowę Warszawy 


W. sobotę 24 bm. o godz. 16.45 na 
stadicnie ZZK w Kutnie odbędzie się 
mecz piłkarski między drużyną repre 
zentującą Starostwo Powiatowe i Za 


1ząd Miejski w Kutnie, a pracowni- 


kami RKU, i PO „Służba Polsce" w 
Kutnie. 

Całkowity dochód z meczu, który 
na pewno będzie obfitował w zabaw 
ne sytuacje, przekazany zostanie na 
Fundusz Odbudowy Stolicy. (b) 


Zalani 
strażacy 


Nie można było przewidzieć po 
żaru w Brzezinach. Ot, posproslu, 
zapaliło się, Płomienie chciwie 0- 
garniały stodołę. Zjechała brzeziń 
ska straż. która jednak nie była 
w stanie wypełnić swych obowią* 
zków. Broń Boże; nie ze swej wr 
ny. ale na skutek działania alko- 
holu. Komendant był w tak mi 
stycznym nastroju, że popatrzyw”' 
szy na płonącą stodołę oświadczył 
fałalistycznie: „Co miało być spa 
lone, musi spłonąć* 1 zaniechał 
wszelkiej akcji. Jego poczucie o- 
szczędności nie pozwoliło mu 
znów na szafowanie dobrem stra“ 
ży i narażanie sprzętu na znisz* 
czenie, 

Mimo jednak tych słów „gorą* 
cej” zachęty strażacy postanowi- 
li walczyć z żywiołem. Rozwinęli 
węże, przybrali poważne miny f. 
nie pociekła ani kropelka wody. 
Motopompy odmówiły posłuszeń” 
stwa, Teraz nie było już mowy o 
ratowaniu mienia, Strażacy na 
czele ze swym komendantem krę 
cili się wokół płonącej stodoły i 
robili „dobre wrażenie", 

Gdyby nie mieszkońcy miasta 1 
straże ze wst Polika i Paprotna, 
może byłby w Brzezinach „nie 


zły fajerwerk'. Ale tak się na 
szczęście nie stało. 

Podając do wiadomości powyż' 
sze fakty, z bólem serca musieli- 
śmy zrezygnować z tak chętnie 
używanych przez nas zwykle sfor 
mułowań jak: „Z całym odda 
niem*, „sprężyście”,  „oliarnie* 
itp, — nasza straż przystąpiła do 
sthłimienia pożaru i td. 

Przepraszamy za powyższe b. 
ob. strażaków. Nie ma w tym złej 
woli z naszej strony, ale nie chce 
my, abyście się, będąc teraz w 
stanie suchym, nie zalanym, nie 
spalili.. ze wstydu. 


Złóż ofiarę 
na Odbudowę Warszawy 


ieka nad matką i dzieckiem 


hasłem tegorocznego „Tygodnia Zdrowia“ 


Jak już podawaliśmy, ogólnopoi | 


„Tydzień Zdrowia” trwać bę- 
od 3 do 9. października, Orga 
nizatorera tygodnia jest Polski 
Krzyż, z którym współ 
pracować będą wszystkie zainte- 
,resowane instytucje, 

Tegoroczny „Tydzień Zdrowia” 
przebiegać będzie pod znakiem 
nad Matką i 
Dzieckiem. 

Polskie Radio nada cykl specjal 
nych audycyj dla dzieci, konceriy 
przygotowuje rów- 
nież specjalną imprezę dla mstsk 

We wszystkich kinach wprowa- 
dzi się przezrocza propagandowe, 
wznowi się filmy o tematyce dzie 
cięcej, Jednocześnie zagadnieniom 
zdrowia poświęcona będzie kroni- 
ka filmowa. Na wszystkich dwor- 
each kolejowych wygłaszane będa 
przez megafony okoliczne "owe 
pogadanki, hasła i slogany. Spe- 


cjałne audycje poświęcone zagad- 


nieniom zdrowia nadawane będą 
przez radiowęzły, Ministerstwo 
Poczt i Telegrafów ma wydać w 


Jedną z najważniejszych imprez 
organizowanych na szczeblu woje 
wódzkim będzie stała wystawa, £! 
święcona tematyce zdrowia i nigie 
ny zorganizowana w Łodzi przy iú, 
Piotrkowskiej 113. Wystawa ta 
zobrazuje 5-letni dorobek woje- 
wództwą na odcinku zdrowia dziec 
ka i opieki nad matką i dzieckiem, 
Przedstawi ona również ogólne wy 
tyczne planu 6-letniego w z.xra- 
sie zdrowia na terenie vojewódż- 
twa. Podobnie wystawa wykaże 
rozwój opieki nad matką i ozżiec- 
kiem u naszych sąsiadów, a więć 
przede wszystkim w Związku Ra- 
dzieckim i Czechosłowacji, 

Podczas wystawy odbywać "ię 
będą tam pokazy pielegnacji | ży- 
wienia niemowląt. W lokalu wy- 
stawy czynną będzie specjalna 
przychodnia dla dzieci, Przyjmos 
wać tu będą wybitni specjalisci 
łódzkiego świata lekarskiego, a 
wśród nich profesorowie ij docetci. 
Przychcdnia czynna będzie 10 g9- 
dzin dziennie, Aby uniknąć mepo 
trzebnego czekania, wprowadzi zle 


„Tygodniu Zdrowia“ specjalny da| zapisy. dzięci, przez co można vę- 


townik 


dzie ustalić godzine przyjęcia, 


DJ |z tą różnicą, 


Podobnie wprowadzi się 
dla dzieci z terenu województwa, 
że skierowanie do 
lecz.icy przy wystawie otrzyma 
każda matka w rejonowej placów 
ce PCK, 

Ww „Tozodnin Zdrowia” wyjadą 
z Łodzi ekipy lekarskie. iiny 
udzielać będn wrad, wydawać ie- 
karstwa oraz rrządzać pogadanii 
pa tematy zdrowotne. Ze względu 
na stosunkowo małą ilość 'ekarzy 
w powiecie rawskim, xoneckim i 
radomszczańskim, ekipy 'ekarśxie 
skierowanc będa w pierwszym rzę 
dzie do tych okręgów. 

W „Tygodniu Zdrowia” w wic 
„nstvtucjach urzndzane będą p 
danki okolicznościowe, not” = 


i 
š 
t 


FARO” 


zapisy |w szkołach urządzane będą 


kursy czystości, na które PC: 
przeznaczyło szereg nagród, 

W każdym powiecie zorganizo- 
wany będzie przez Ligę Kobiet i 
Koła Gospodyń Wiejskich szereg 
kursów „dobrych matek", TV szko 
łach natomiast odbywać się będą 
kursy „higienistów, W br. wprowa- 
dzona będzie również pewna ino- 
wacja. gdyż w szkołach żeńskich 
prowadzić się będzie kursy piełęg 
nacji niemowłąt, 


Bogaty program tegorocznego 
„Tygodnia Zdrowia” przyczyni Si 
napewno do dalszego podniesie" 
higieny życia i zdrowotności 12 
wego pokolenia, 


* 


Rozry wki umysłowe 
Tow. Edmund 


otrzymał wieczne pióro — 
za rozwiązanie Logogryfu Nr 1 


Onegdaj w lokalu naszej Redakcji 
odebrał wieczne pióro marki „Kvers- 
harp“ zdobywca pierwszej nagrody 
w konkursie rozrywek umysłowych 
— tow. Edmund Brzozowski — za 
aa rozwiązanie  logogryfu 
(r i. 

— Lubię tego rodzaju rozrywki i 
dlatego ucieszyłem się bardzo, kie- 
dy w „Głosie'* wprowadzono ten tak 
pożyteczny i zarazem  pouczający 
dział. Rozwiązanie  logogryfu zą- 
jęło mi wprawdzie kilka godzin nie- 
dzielnego przedpołudnia, ale za swe 
trudy otrzymałem godną nagrodę. 
Przeszedłem w ubiegłym roku kurs 
w szkole partyjnej, więc nie było mi 
trudno rozwiązać większą część lo- 
zogryfu: znam przecież dobrze hi- 


PAŃSTWOWY TEATR 
IM. STEFANA JARACZĄ 
Łódź, ul. Jaracza 27 
Dziś o godz. 19.15 dramat Juliu= 
sza Słowackiego p. t. „Maria Stuart" 
w nowej inscenizacji Iwo Galla, z 


ilustracją muzyczną Waldemara 
Maciszewskiego. 

Z chwilą rozpoczęcia przedstawie- | 
nia nikt na salę wpuszczony nie bę- | 
dzie, » 

TEATR LALEK „PINOKIO* TPD 
Nawrot 27, tel. 135-74 

Codziennie prócz poniedziałków 
godz. 9.30, w niedziele i święta go- 
dzina 12-ta „Wilk, kóza i koźlęta 

TEATR LALEK „ARLEKIN* 
Łódź, Piotrkowska 152 

"19, 20 i 21 b. m. o godz. 
„Kolorowe piosenki*, 

“Od czwartku 22.9 "teatr przez kil- 
ka dni bedzie nieczynny że względu 
na przygotowania do premiery 
„Wesołej Maskarady". 

TEATR „OSA* 
Traugutta Nr 1 

Codziennie o godz. 19.30 w niedzie- 
Je i święta o godz. 16 i 19.30 kome- 
dia muzyczna „Krawiec w zamku“. 


ADRIA — „Trójka trefl". 
godz. 16, 18, 20 * 
film dozwolony dlą młodz. od lat 7 
BAŁTYK — „Ali Baba i 40 rozbój- | 
ników“ — film w naturalnych ko- 


17-ej 


"Na Atma . 


gazynier w PZPB w Pabianicach. 


SAO uczęszcza za szkoły dla 
dorostych — jest już w trzeciej kia- 
sie. . Po ukończeniu szkoły pragnie 
kształcić się dalej. 

— Mam teraz zamiar — mówi na 
zakończenie naszej rozmowy szczę- 
śliwy zdobywca wiecznego pióra — 
zachęcić młodzież fabryczną do xoz- 
wiązywania lęfogtytów, umiesżcza- 
nych w „Głosie” podczas zajęć świec 


licowych koła ZMP, (m.z.) 


Dziewięciu "RA rekordzistów ISR 


w lekkiejatletyce 


Nr 259 


Kacik ŁOZPN 
Dosada sędziowska 
naibliższych spotkań piłkais uch 


Boiska Kolejarza, godz. 17 — Ko 
lejarz TE — Widzew IB- (Spychalski). 

Boisko Zwięzkowęa, gadz. 17 — 
Zwi igzkowi iee LI e PTO Gwardią IB 
(Sikorski Mieczysław). 

23 września o mistrzostwo junierów 

Boisko Boriy, godz. 16,80 — Bije 
ruta — Zw iążkowi ieg (Szymański), 

Boisko LES Wlôkuiarza, godz. 16.30 

- ŁKS Włókniarz — Łodziank sa (Wal- 

ezak Mo). 4 

Aleksandrów, godz. 16380 — DES 
Włókniarz (Dębsk; w CB 

Boisko Legii, godz, 16,80 — Ogui- 
wo — Bzura (Suwała). 


Boisko Arko, godz. 16,30 —- Arko 
— Spójnia (Sikorski MJ. 

Pabianice, godz. 1630 — PTC 
Gwardia — Metalowiec (Paprocki. 


Boisko Kolejarza, gódz. 16,30 — Ko 
lejarz — Włókiiuwrz (Mareiniak). 

Boisko Widzewa. godz. 16,50 — Wi- 
dzew — ŁKS Włókniarz (Krachulec). 

Boisko ŁKS Włókniarza, godz, 16,80 
EKS Włókuiasz —- Bawełuę (Lewan- 
dowski). 

Koluszki, gódz. 16,30 — Kolejarz 
— Widzew (Górecki St.). 

Boiska Ogw'ska, godz. 16,30 — Ogni 


Warszawy 


Dnia 22 b. m. na boisku dawnym 
Zjednoczonych odbędzie się mecz pił 
karski pomiędzy. Centralnym Zarzą- 
dem Przemysłu Włókien Ływowych, 
a Centralnym Zarządem Pszemysłu 
Jedwabniczo-Galanteryjnego, 

Dalsze szczegóły dotyczące tego 
spotkan:a, z którego dochód zasili 
fundusz odbudowy naszej stolicy — 
podamy jutro. A 


10 km w 29:59,6 m. 


przeb egł Stokken 
SZTOKHOLM. (obsł. wł) Norweg 
Stokken jest czwartym w Świecie dłu 
godystansowcem, który przebiegł 10 
tys. mtr, poniżej 80 miń, W 
zawodów 


czasie 
lekkratletycznych Szwecją 


h h é — pozostałe państwa skandynawskie, 

Mysz LY PEN: Stokken wygrał bieg na.10 km, uzy- 
A 19, 21 szą j 

film dozwolony dla młodz. od lat 7 skując czas 20: 50,6. min. Wynik ten 


BAJKA — „Ostatni etap“ jest nowym rekordem Norwegii. 
godz, 18, 20.80 = 
film dozwolony dla młodz, od lat 12 5 

GDYNIĄ — „Program Aktualności Coppi przegrywa 
Krajowych i Zagranicznych Nr 40“ NE i 

godz, 11, 12, 18, 16, 17, 18, 19, ARYŻ (obst. wł.) — Odbyły się 
20, 21 tu szosowe zawody kolarskie o „Grand 

HEL (dla młodzieży): — „Postrach Prix des Nations* dla zawodowców. 
mórz — godz. 16, 18, 20 Dystans 141 km. jaka pierwszy ukoń: 

MUZA — Kino nieczynne z powodu czył Francuz Costes w czasie 3:41,02,3 
remontu. E przed Holendrem van Est — 3%41:16 

POLONIA — „Harry Smith odkrywa |* Pelsiem Blommi — 3:41:20,6, 
Amerykę“ w polskiej wersji Uwsżaty powszechnie za faworyta 
godz. 17, 19, 21 wyścigu Włoch Coppi, zwycięzca fa. 
film dozwolony dla młodz. od lat 12 | £orocznogo wyścigu dookola Francji 

PRZEDWIOŚNIE — „Szalony lot- |— zajął w zawodach dopiero ósme 
nik* — godz. 16, 18, miejsce z czasem prawi Ə o 4 minuty 
film dozwol. dla młodz. od lat 7 | gorszym od zwycięzcy. 

ROMA — „Dzieci z jednego podwór- 
ka“ — godz. 18, 20 
fiim dozwołony dla młodz. od lat 7 

REKORD — „Samotny żagiel“ 
dla młodz. godz. 16 
„Statek pułapka“ 
godz. 18, 20 
film dozwol. dla młodz. od lat 12 

ROBOTNIK — „Ulica Graniczna“ 
godz. 15,30, 18, 20.30 
film dozwolony dla młodz. od lat 12 

STYLOWY — „As wywiadu” 
dla miodzieży godz. 16 
„Za wami pójdą inni“ 
godz. 18, 20 
film dozwolony dla młodz. od lat 12 

ŚWIT — „Tragiczny pościg“ 
godz, 18, 20 
film dozwol. dla młodz. od lat 18 

TĘCZA — „Harry Smith odkrywa 


Uśmiechnij 


się 


Przyjaciele 


a 
Brzozowski — 
storię WKP(b) — resztę zaś znala- 
złem w podręcznikach i wypisach 
szkolnych. 
Tow. Brzozowski pracuje jako ma- 


ukończyły: się niedawno mistrzostwa. 
W Zw. Radzieckim zy, sie, na których osiągnię- 
ta cały szereg doskonałych wyników. Mistrzostwa przyniosły lekkoatle- 
lyce rudzieckiej jeden rekord światowy i trzynaście rekordów krajowych, 
Na statcie mistrzostw nie zabrakło również reprezentantów Radziec- 
kich Związków Zawodowych. Sportowcy Związków Zawodowych zdobyli 
w mistrzostwach 12 pierwszych, 15 drugich i 17 trzecich miejsc. Dzie- 
więciu lekkoatletów Związków Zawodowych zdobyło wysokie odznacze- 
nia mistrzów ZSRR 1 odznaczonych zostało złotymi medalami, 


Na zdjęciu dziewięciu młodocianych reprezentantów Związków Za- 
woadowych, mistrzów ZSRR w lekkiejatletyce, którzy z powodzeniem kon- 
kurowali ze starymi mistrzami. 

Górny rząd: Bułańczyk, rekordzista ZSRR w biegu na 110 m przez 
płotki, Smirnicka, rekordzistka w: rzucie oszczepem, Łuniew, rekordzista 
w biegach ma 200 i 400 m przez płotki, Wasyliewa, rekordzistka w bie- 
gach na 800 i 1.500 m. 

Drugi rząd: Wałman, rekordzista ,w rzucie oszczepem, Mengis, rekor- 
dzista w chodzie na 20 km, Wiejetumse, rekordzista w biegu na 1.500 m, 
ZO rekordzista w chodzie na 50 km, Lipp, rekordzista w pchnię- 
ciu kulą. * 


Na odbudowę £ 


gra dzisiaj reprezentacja Łodzi 


W anin dzisiejszym tj. w $ro- 

dę na stadionie ŁKS 
Włókniarza odbędzie się towarzyski 
mecz piłkerski a godz, 17-tej pomis- 
dzy ligową drużyną gospodarzy a 
reprezentacją Okręgu. 


Ligowcy po ostatnim dobrym me- 
czu, z Góynikiem zechcą się zapewne 
zrehabilitować za poniesioną niedaw 
no, bo w dniu 1 września klęskę z re 
prezentantami naszego Okręgu. 

Kapitan sportowy ŁOZPN-u Pegza 


12.04 WIADOM, POŁUDN, 
Muzyka, 12.25 (Ł) Pogadanka inż. St. 


12.20 


Świątka „O zadaniach komitetów 
członkowskich i gminnych rad kgn= 
trol“. 12.35 (Ł) Muzyka dla słucna- 
czów wsi. 12.55 „Na swojską nutę". 
13.35 Audycja szkolna dla kias X i 
XI — „Literatura klerykalna w Pol- 
sce średniowiecznej”. 13.55 (£Ł) Chwi 
la muzyki. 14.00 Rezerwa. 14.15 
È). Chwila muzyki. 14,20 Koncz:t 
południowy. 1450 (Ł) Komunikaty. 
14.55 (Ł) Skrzynka Łódzkiej Rodzi= 
ny Radiowej, 15.00 Œ) Muzyka sym- 
foniczna. 15.15 (Ł) Aktualności tódz- 
kie. 15.25 Program dnia. 
lnie“ — audycja słowno-muzyczna 
dla dzieci. 15:50 „Nauka radziecka 
walczy o pokój”. 1600 Muzyka lu- 
dówa. 16.20 (£) Popularna muzyka 
operowa. 16.40 $) W ramach audy- 
cji „W pracowniach łódzkch uczo- 
nych, artystów i pisarzy” — Rozmo- 


15.30 „O 


wa z prof, d-rem E. Paluchem Dyr. 
Polikliniki Chorób Zawodowych. 
16.50 (£) „Z dziedziny radiotechnik:* 
— poż adanka inż. B. Klimasze wskie 
go. 1700 I DZIENNIK POPOŁU- 
DNIOWY. 17.15 „Melodie operetko- 
we i filmowe”. 18.00 „Głos mają gia 
biety'. 18.15 Pogadanka z cyklu: e 

znaj swój kraj“. 1825 Recital ak 
nowy Wł. Oćwzeji. 18.45 , Owocobra- 
nie“ — montaż poetyck:. 
DZIENNIK 'POPOŁUDNIOWY. 19.15 
„Szpilk — audycja satyryczna. 
19.30 Koncert Chopinowski. 20.00 
„Opwieść o Chopinie* A, Czartkow- 


skiego (35). 20.20 Koncert rozrywko-. 


wy. Transmisja do PRAGI. 21.00 
DZIENNIK WIECZORNY. 21.30 itə- 
zerwa dziennika. 21.40 „Daleko cd 
Moskwy'* — kol. odc. powieści W. 
'Ażajewa. 22.00 (Ł) Wiadomości spor- 
towe. 22.05 (Ł) Interludium z płyt. 


22.13 £) Omów. progr. lok. na tu- 


tro. 22.15 „Ulubione melodie — Gra 
Sekstet P. R. 23.00 OSTATNIE WIA 
DOMOŚCI. 23.10 Reportaż z Miz- 
dzynarodowego Konkursu Chopin>w 
skiego. 23.50 Program na jutro. 24.00 
Zakończenie audycj: i Hymn. 


(earii pokonała strasburski 


| sko — Resursa (Kaźmierczak). 


Wspaniały wynik Konikówny 
MAKA © W Witkowicach WAWA p 


PRAGA (obst. wł) W uzumełnieniuj Skok wzwyż: 1) Barka (OSR) — 
wczorajszej wiadomości z zawodów 1,80 m, 2) Brzzowski — 150. - 
lekkoniletycznych t. zw. „Maszryko- | - 200 m.: 1) Stawczyk — 28,1 żek.. 
wych gier, które odbyły się w Wit- SGO m.: 1) W.ntr (CSR) — 1:55,9, 
kówiench, podajemy wyniki uzyskane 3) Korhan — 1:57.2; 5) Statkiewicz 
przez. zawodników polskich: — 1:59,7. 

Mężczyźni: 110 m. ppł. — 1) Te- Rzut młotem: 1)* Kadrnowski (CSR) 
snar (CSR) — 15,1 sek, 6) Skałbania | — 49.92 m; 4) Masłowski — 47,01 m. 
— 168 sek. Trójskok: 1) Moberg Gog — 

4x100 m. 1) ATK — 43,5 sek. Dru. | 14,50 m; 2) Hoffman — 15310 m, 
żyna polska przybyła pierwsza doj Kobiety: 80 m. prł.-1) Sieneroya 


mety w czasie 43,1, lecz została zdy, (CSR)-— 11,9 seki 3) Gi skciniaków- 
na — 12,8 sek. 


100 mi: 1) 
2) Moderówia — 12,7 sek. ' 


200 mu: 1) Hiklova (GSR) — 26,1 
sęk.; 2) Cieślikównia — 26.0 ack, 
Skok w dal: relbloya (CSR) — 
JK m.; 2) Modetówne — 510 m. 
ŁKS ace 


skwalifikowana za = toru: 


S'ceneróva — 


124; 


Skok: wzwyż; 1) Modrachova (CSR) 
— 150 m.; 6) wi ską —-1,435 m 
Rzut dyski em: K ni ikółena = 


powołał następujących zawodników | 59.61 m. (rekord Pólu ki juniorek): 
do dzisiejszego spolkanta:z Witlzewa: Pchnięce kulas 1)  Komarkwa 
$łabego, Wiernika, ze Związkowca z Noa — 185% m. (rekord CSR), 
lomaszowa: Kómara, Nowaka, z Con; 2) Bregulnnka — 1947 m 


cordii: Jędrzejczaka, $entorka i Kraw Š ; 
czyńskiego, ze Spóini: Kraszewskie- GŁ OS 

go, Kozłowskiego I Smulika; z ZZK Organ Łódzkiego Bóamitetu $ Woje- 
Koltszki: Szalińnskiego; ze Związkow | | wódzkiero Komitetu Polskiej Zjedno 
ca łódzkiego: Szydzina. czonej Partit Rohotalczej 


Zawody dzisiejsze zapowiadają się Redaguje! 
infetesująco, Dochód KOLEGIUM REDAKCYJNE. 
na odbudowę Stolicy. Wydawca! RSW, „Prasa”, 
Adr. Red.: Łódź, Plotrkownia 26, nip 
Druk: Zaki. Graficzne RRW „Prasa 

Łódź, ul. Zwirki 17, tel. 206-42, | 

Teljelanyt 

Redaktor naczelny i 

(zastępca red, nacz. gm1-6 | 
Sekretarz odpowied, *  $18-23 

Sekretariat ogólny 223-29 

Daisł partyjny 


PE ZAC 


Z zagranicznych boisk | 
Fiłkarskich 


BRUKSELA. — Rozegrano tu spo- 
tkania piłkarskie między mistrzowską 
drużyną Belgii — FC Anderleeh' i 
mistrzem Francji — Slade Reims. 
W meczu odnieśli nieznaczne zwycię- 
stwo gospodarze w stosunku 1:0. 

ZURICH. — W międzynarodowym 
meczu piłkarskim reprezentacja Szwaj | 
Racing | 


2354-35 
wewn. 10 
„Dział korespondentów “robote 

niczych i chłopskich oraz re- 4 
daktorów gazet ściennychi £19-42 
Dział mutacji: Z1k-11 
Dzia! miejsk. 1 sport, | 


Glub* 6:1, 

WIEDEŃ. — Przygotowując się do 
międzypaństwowego spotkan a piłkar- 
skiego z Cześhosłowucją, regrezenia- 
cja Austrii rozegrała dwa spotkania 
sparringowe. Pierwszy zespół uległ w 
Wiedniu drużynie juniorów 8:5 (2:1), 
a II drużyna przegrała w Grazu z re- 
prezentacją Styrii 1:4 (0:1). 


Dział ekonomiezny: SUGAR "r | 

Dział rolny; + wewn. $ — ĉit- 

Redakcje mocnat , 172-31, 156-8) 

Kolportaż; 

Łódź, Piotrkowska LE tel „t22-22 

Aum” siratja: 280-4: 

Dział ogłoszeń: Łódź, Piotrkowska s 
tel 111- 30 1 114- 3 


D-06213 


Ameryke* w polskiej wersji 

godz. 16.80, 18.20, 20.30 

film dozwolony dla młodz. od lat 12 ; 
TATRY — „Skarb“ 

godz. 16, 18, 20 

film dozwolony dla młodz. od lat 12 
WISŁA — „Diabelska Grań“ 

godz. 17, 19, 21 

film dozwolł. dla młodz. od lat 7 
WŁÓKNIARZ — „Śpiewak nieznany“ 

godz. 16.80, 18.30, 20.30 

film dozwol. dla młodz. od !-t 14 
WOLNOść — „Diabelską Grań" 

godz. 16, 18, 20 

film dozwolony dla młodz. od lat 7 
ZACHĘTA — „Młoda Gwardia* 

I-ga seria 

godz. 16.80, 18.30, 20.3 

film dozwol. dla młodz. od lat 14 


Muzea miejskie 

Muzeum Etnograficzne — Ploc Wolno- 
ści 14 (tel. 156 16), 

Muzeum Prehistoryczne — Plac Wol 
ności 14 (tel. 139-13) 

Muzeum Sztuki — Więckowskiego 36 
(tel. 182-73) 

Muzeum Przyrodnicze — Park Sien: 
kiewicza (tel. 262-62) i 

Ośrodek Propagandy Sztuki — Park 
Sienkiewicza (tel. 110-59) 


W. Bżaiew 


Daleko od Mos skwy 


Batmanow według określenia  teletechników nie 
„złąził z.selektóra*. Zjawiając się stale na jednym lub 
drugim odcinku trasy, dwa razy aaie wżywał wszy- 
stkich naczelników punktów i powtarzał uparcie: 

— Drogi już płyną, za kilka dni ustanie wszelki 
ruch. Proszę dobrze skontrolować, czy jakiś punkt nie 
pozostał bez aprowizacji oraz materiałów. Naciskajcie 
szoferów, traktorzystów, wykorzystujcie każdego czło- 
wieka do ostatnich granie możliwości. Pr żyjmijcie: pod 
uwagę, że roztopy unieruchomią nas na miesiąc. Jeżeli 
teraz nie zajmieńy się drogami, to przepadniemy. 
Przestawiajcie całą pracę wyłącznie na budowę letnich 
dróg. 

Rozmowa kończyła się zawsze tym samym pytaniem, 
skierowanym do ostatniego punktu: 

— Co słychać u was na cieśninie, towarzyszu Beri- 
dze? 

Z każdym dniem słońce przygrzewało coraz mocniej. 
Wprowadził 10 niepok <ój do zamarczniętej. martwej” tajgi. 
Szumnie i wesoło zaśpiewał strumyk, Zmył z ziemi zi- 


az * PE "UWE" 


266. 


mowy brud i odkrył zeszłoroczne trawy. 
gałęzie drzew. 

Na olchach zaczęły się poruszać łuski na Roleżykach, 
pozostałych z jesieni, białe bazie wierżb osypały złociste 
pręciki, Południowe zbocza pagórków -pokryte były li- 
liowymi i malinowymi urgulkami —  śnieżyczkami. 
Z lasu dolatywały śpiewy ptaków, najgłośn ej twierkałą 
sikorka. P 

Beridze pędził po cieśninie, wszędzie go było pełno: 

— Przyjaciele!.. w imię zwycięstwa nad wrogiem, 
w imię świętej naszej sprawy, starajcie się zwiększyć 
wysiłki — błagał główny inżynier, zbliżając się to do 
jednej, tó do drugiej brygady. 

Rozkazywać nię miał już prawa. gdyż widział: ludzie 
wytężali wszystkie siły, ażeby jak najprędzej zakończyć 


Ożyły suche 


przejście przez cieśninę. Robót nie przerywano nawet. 


w mocy. Traktorzyści, spawacze. robotnicy, zrezygno= 
wali ze snu. Karpow przemocą musiał odwoływać na 
brzeg tę lub inną brygadę, która mie odchodziła na od- 
poczynek przez dwie doby 

Wreszcie Topolow i Kówszow spotkali się na cieś- 
ninie. Kużma Kużźmycz ułożył siedem parti. — w tym 
pięć od chwili współzawodnictwa, Aleksy sześć. Staty 
szczerze winszował Aleksemu zwyciestwa. 

— Masz u mnie butelkę dobrego wina. W ciągu ca- 
łego długiego mojego życia nie pracowałem tak ochoazn 


jak w te trudne dni. Ot, co znaczy współzawodnictwo. 
Bez niego nie zrobiłbym nawet połowy. 

— Och. Kuźma Kuźmycz! Jeszcze przedwcześnie się 
spi eszyć. Praca nasza może pójść na marne. Proszę spoj- 
rzeć, co się dzieje !— i Aleksy z niepokojem obejrzał 
się wokoło. 

Jego niepokój nie był bezpodstawny. Należało po- 
iączyć na środku cieśniny końce rurociągu, ale ponad 
iodem już Stała woda.  Tysące strumyków spływało 
z tajgi i szybko podmywało: teren, na którym budowni- 
czowie jeszcze nie zakończyli prac. Każdej chwili war- 
stwa dodu, która stawała się coraz cieńsza, mogła zała- 
mać sę pod ogromnym ciężarem ostatniej, nieopuszczo- 
nej jeszcze partii rurociagu, 

Beridze nie puszczał traktorów na lód. Ciężarówki 
jeździły w dalszym ciągu na wyspę, ale z ładunkiem 
© połowę zmniejszonym. Pod kołami podnosiły się fon- 

ianny., lśn ące kolorami tęczy, 

Ostatnią partię opuszezono ręcznie, z. pomocą setek 
iudzi. Dowodził nimi sam Beridze. Silin szalał patrząc 
ile wysitku kosztowalo ludzi przesunięcie TUuroc agu 
v centymeir w stronę przerębli. Silin uważał obawy 
głównego inżyniera co do wytrzymałości łodn za bez- 
podstawne i przeklinał go w duchu i głośno, Wykorzy- 
stawszy chwilę, kiedy Beridze został zawezwany przez 
zarząd do telefonu. Silin wyprowadził swój traktor do 
cieśniny; (D. c. n.). - 
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